
Niebagatelny 
budżet

Ponad 279 mln zł na inwe-
stycje w subregionie radom-
skim, blisko 1 mld na wparcie 
samorządów lokalnych, sto-
warzyszeń i organizacji poza-
rządowych – tak kształtuje się 
budżet woj. mazowieckiego 
na ten rok. Mazowiecki Szpi-
tal Specjalistyczny rozpocznie 
remont ginekologii.  
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To jest dobry 
dzień
Mariusz Kamiński wyszedł na 
wolność. Stało się to możliwe, 
po wtorkowej decyzji prezy-
denta RP o ułaskawieniu. 
Wieczorem przed Aresztem 
Śledczym w Radomiu witały 
go setki osób.
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Spotkanie 
dwóch kultur
„Obiekt jest żywym dowodem 
niegdyś krajowej sławy prze-
mysłu fajansu Iłży” – tak o bu-
dynku w Iłży będącym przed 
laty siedzibą fabryki fajansu 
pisze mazowiecki konserwa-
tor zabytków. Dom Sunderlan-
dów został właśnie wpisany 
do rejestru zabytków. 
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Świetny debiut
trenera Głuszaka
Do sporej niespodzianki 
doszło w Szczecinie. Moya 
Radomka Radom pokonała 
lidera tabeli Tauron Ligi, Gru-
pę Azoty Chemika Police po 
tie-breaku! Świetny debiut 
w roli szkoleniowca radomskiej 
ekipy zaliczył Jakub Głuszak. 
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Historyczna inwestycja
Fot. UMWM

Rusza największa inwestycja drogowa w regionie – zostanie przebudowany 30-kilometrowy odcinek trasy Lipsko–Iłża. 
Na potrzeby inwestycji zostało wykupionych 1865 działek o łącznej powierzchni 125,2 ha. Samorząd woj. mazowieckiego 
przeznaczył na tę inwestycję 277 mln zł.
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Piątek, 26 stycznia
 Karnawałowy koncert gos-
pel. Usłyszymy standardy muzyczne 
i utwory gospel, okraszone autorskimi 
tekstami w interpretacji Grażyny Ga-
łęzi. Gospel Radom 
to chór działający od 
2006 roku. Został 
założony i jest pro-
wadzony przez Iwo-
nę Skwarek, uznaną 
radomską wokalistkę 
i pedagoga. Chór działa w Młodzieżo-
wym Domu Kultury im. Heleny Stad-
nickiej w Radomiu. Poczatek koncertu 
o godz. 19 w MOK „Amfiteatr” przy 
ul. Śniadeckich. Bilety: 30 zł dostęp-
ne na biletyna.pl i w kasie Amfite-
atru (płatność tylko gotówką). Liczba 
miejsc ograniczona.

Sobota, 27 stycznia
 Masłowska w teatrze. Teatr Po-
wszechny zaprasza o godz. 17 na Dużą 
Scenę na spektakl „Jak zostałam wiedź-
mą” według Doroty Masłowskiej, naj-
głośniejszej autorki młodego pokolenia. 
To opowieść o bitwie dobra ze złem 
w coraz bardziej zwariowanym świecie 

mobilnych urządzeń 
i sztucznych pragnień. 
W nieustannym po-
śpiechu, konsumpcyjnej 
pustce i w pogoni za ka-
rierą dorośli zaniedbują 
relacje z dziećmi, które 

coraz częściej funkcjonują w świecie 
gadżetów i wirtualnych emocji. Przed-
stawienie wyreżyserował Michał Der-
latka. Wstęp płatny. Spektakl można 
zobaczyć także w niedzielę.

 Mazowieckie kolędowanie. Iwo-
na Wujastyk, dyrektor Mazowieckiego 
Teatru Muzyczne-
go im. Jana Kiepury 
i proboszcz radomskiej 
katedry ks. Krzysz-
tof Ćwiek zapraszają 
o godz. 19 do świątyni 
ONMP na „Mazo-
wieckie kolędowanie” – koncert naj-
piękniejszych kolęd i pastorałek. Wy-
stąpią wybitni soliści Mazowieckiego 
Teatru Muzycznego z towarzyszeniem 
orkiestry symfonicznej, którą poprowa-
dzi Bernard Chmielarz. Wstęp wolny.

Niedziela, 28 stycznia
 Wkręć się w teatr: U jak Uklań-
ski. Piotr Uklański urodził się w 1968 
roku w Warszawie. Mieszka i pracuje 
w Nowym Jorku. Posługuje się różnymi 
środkami twórczymi, takimi jak instala-
cje, wideo i performance. Artysta chęt-
nie sięga po symbole z narodowej iko-
nosfery. Formuła rodzinnych warsztatów 
artystycznych sprzyja wzmacnianiu więzi 
między uczestnikami. Godz. 10 i 12. Bi-
lety: 20 zł – pojedynczy, 40 zł – rodzinny
(1 dziecko + 1 dorosły) dostępne na 
www.biletyna.pl. Wejściówkę można też 
kupić w dniu wydarzenia w kasie przy 
ul. Daszyńskiego 5 (płatność tylko go-
tówką).

 Bajkowa Niedziela. Resursa 
Obywatelska zaprasza o godz. 11 na 
spektakl Teatru Bajaderka „Ślady na 
śniegu”. Para zaprzyjaźnionych boha-
terów ulepionych ze śniegu – Bałwanki 
Puch i Buch, zabiorą nas w podróż po 
Lodowej Krainie, gdzie pokażą nam, 
co się dzieje, kiedy zmienia się pogo-
da. Do kogo należą tajemnicze czarne 
ślady na śniegu? I dokąd nas zaprowa-
dzą? Śnieżni bohaterowie z pomocą 
Pani Zimy przegonią smutek dobrą 
zabawą! Bałwanki pokażą dzieciom 
wspaniałe, zimowe zabawy, a także 
przeprowadzą prawdziwą bitwę na 
śnieżki! Dzieci nauczą się też tańca 
bałwanków. Bilety: 15 zł. Wejściówki 
dostępne m.in. w kasie Resursy.

 Wykład w muzeum. Muzeum 
im. Jacka Malczewskiego zaprasza 
o godz. 12 do Domu Gąski i Esterki 
na wykład Marcina Kępy „Jehoszua 
Perle – zapomniany klasyk literatury 
jidysz z Radomia”. Po wykładzie przej-
ście z uczestnikami do gmachu głów-
nego i zwiedzanie wystawy „Płonące. 
Wycinanki Moniki Krajewskiej w dni 
życia, dni śmierci wpisane. Wystawa 
w hołdzie ludności żydowskiej Rado-
mia”, wzbogaconej o judaika ze zbio-
rów MJM i Tomasza Staniszewskiego. 
Zapisy na mail: m.kepa@muzeum.
edu.pl (koszt – 15 zł). Pierwszych pięć 
zgłoszonych osób otrzyma w prezencie 
egzemplarz „Księgi Radomia. Historii 
zgładzonej przez nazistów społeczności 
żydowskiej w Polsce”.
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Hasło 32. finału to „Płuca po pan-
demii. Gramy dla dzieci i dorosłych!” 
Zebrane pieniądze pozwolą na zakup 
sprzętu do diagnozowania, monitoro-
wania i rehabilitacji pacjentów z choro-
bami płuc. Na ulicach Radomia pojawi 
się 340 wolontariuszy. M.in. prezydent 
Radosław Witkowski i jego współpra-
cownicy. – Już teraz dziękuję za każdą 
złotówkę, który znajdzie się w pusz-
kach – mówi włodarz miasta. – W ubie-
głym roku zebraliśmy 518 tys. zł. Mam 
nadzieję, że i w tym roku radomianie 
otworzą swoje serca i będziemy się cie-
szyć z rekordowego wyniku.

Jak co roku w zbiórkę w ramach 
WOŚP włączył się samorząd woj. ma-
zowieckiego. – Wszystkie nasze insty-
tucje uczestniczą aktywnie w zbieraniu 
środków. Jak co roku będziemy zbie-
rać pieniądze do puszek jako wolon-
tariusze – twierdzi Rafał Rajkowski, 
wicemarszałek woj. mazowieckiego.

Organizatorzy radomskiego finału 
WOŚP przygotowali wiele atrakcji. To 
nie tylko zbiórka do puszek i tradycyj-
ne Światełko do Nieba, ale też koncer-
ty na Rynku.

– Od godz. 14 do 20.30 zapraszamy 
na koncert, w którym każdy znajdzie 
coś dla siebie. Będzie dużo muzyki 
rockowej, ale też pop, jazz i poezja 
śpiewana – wylicza Bartosz Bednar-
czyk, szef sztabu WOŚP w Radomiu.

Na scenie zaprezentują się: Sek-
cja Muzyczna Kołłątajowskiej Kuźni 
Prawdziwych Mężczyzn, Cross Road, 
3po3, Luxperyment, The Flying Jazz 
Band, Second Life, Jula oraz Mistrz 
i Małgorzata. O godz. 20 – tradycyjne 
Światełko do Nieba, ale w tym roku 
bez fajerwerków. – W Radomiu nie 
strzelamy, bo pamiętamy o zwierzę-
tach, które nie lubią huku. Harcerze 
rozdadzą zimne ognie – tłumaczy Bar-
tosz Bednarczyk.

W Światełko do Nieba włączą się 
też służby mundurowe – z sygnałami 
świetlnymi.

Z kolei Środowiskowo-Lekar-
skie Wodne Ochotnicze Pogotowie 
Ratunkowe wraz z Młodzieżowym 
Klubem Ratowniczym zorganizuje 
pokazy ratownicze. – W Kamienicy 
Deskurów od godz. 10 będziemy pro-
wadzić punkt pierwszej pomocy dla 
dzieci i dorosłych, a w Galerii Sło-
necznej przygotowaliśmy trzy pokazy 
dynamiczne. O 10.30, 12.30 i 14.30 
będziemy uczyć, jak pomóc ludziom 
w stanie hipotermii, przy upadku 
z wysokości i ataku drgawek – mówi 
Oskar Szmidt z MKR.

Nie zabraknie licytacji. Prezydent 
przekazał piłeczkę tenisową z auto-
grafem Igi Świątek, którą otrzymał 
w czasie jej występów w Radomskim 
Centrum Sportu, a wicemarszałek 
Rajkowski – koszulkę Legii Warszawa 
z podpisami wszystkich zawodników.

W programie tegorocznego finału 
jest także Moto Piknik w M1, a dzień 
wcześniej – 27 stycznia w Mazowiec-
kim Centrum Sztuki Współczesnej 
„Elektrownia” odbędzie się jam ses-
sion. Na scenie wystąpi 30 muzyków. 
Początek o godz. 18.

Także Rekord Grupa Mediowa 
gra z Wielką Orkiestrą Świątecznej 
Pomocy. W serwisie Allegro pojawiła 
się licytacja, której zwycięzca będzie 
miał możliwość współprowadzenia 
pasma Rekordowy Róg Obfitości 
w Radiu Rekord, w ustalonym przez 
obie strony terminie. Osoba, która 
wygra aukcję, będzie mogła zabrać 
osobę towarzyszącą. Licytacja po-
trwa do niedzieli, 4 lutego do godz. 
16. A w niedzielę, 28 stycznia zapra-
szamy na rekordową kawę na Rynek...

MICHAŁ KACZOR

WOŚP dla dzieci
i dla dorosłych

Liczne koncerty, pokazy i warsztaty, a także tradycyjny bieg zaplano-
wano w Radomiu w niedzielę, 28 stycznia w ramach 32. finału Wielkiej 
Orkiestry Świątecznej Pomocy.
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Historyk literatury i eseista, rektor 
Uniwersytetu Śląskiego w Katowi-
cach w 2010 roku otrzymał Nagro-
dę Literacką Gdynia w kategorii 
eseistyka za książkę „Ciała Sien-
kiewicza. Studia o płci i przemocy”. 
Wydał również „Zdobyć historię. 
Problem przedstawienia w «Twarzy 
księżyca» Teodora Parnickiego 
(1999), „Znakowanie trawy albo 
praktyki filologii” (2011), „Dobrze 
się myśli literaturą” (2016; książka 
uhonorowana Śląskim Wawrzynem 
Literackim) i „Wiele tytułów” (2019). 
W ubiegłym roku ukazała się książ-
ka „Czytać, dużo czytać”. To właśnie 
ta publikacja będzie punktem wyj-
ścia do rozmowy, którą w Muzuem 
Witolda Gombrowicza poprowadzi 
Anna Spólna, historyczka literatury 
i krytyczka literacka, profesor Uni-
wersytetu Radomskiego.

W swoich pracach (zwłaszcza 
w „Dobrze się myśli literaturą” 
i „Czytać, dużo czytać”) profesor 
udowadnia, że literatura ma nie 
tylko przeszłość. Ma też przyszłość. 
Czytanie (i rozumienie) literatury 
pomaga zrozumieć otaczającą nas 

rzeczywistość. Ale pomaga także 
zrozumieć i – co być może ważniej-
sze – zmieniać siebie. Literatura 
„pozwala nam budować i wzboga-
cać nie tylko nasz własny świat, ale 
też kształtować mądre, dojrzałe 
społeczeństwo. Ta polityczna moc 
literatury – budowanie wspólnoty, 
otwieranie przestrzeni dyskusji, 
łączenie doświadczeń – jest dla niego 
równie ważna, jak jej działanie na 
wyobraźnię” 
(z noty wydaw-
niczej).

Prof. Ry-
szard Koziołek 
był członkiem 
jury Nagrody 
Literackiej 
Nike w latach 
2012-2015. 
Jest współpra-
cownikiem 
„Tygodnika 
Powszechne-
go” i felietonistą „Polityki”. W 2017 
roku otrzymał Nagrodę im. Kazi-
mierza Wyki za wybitne osiągnięcia 
w dziedzinie eseistyki oraz krytyki 
literackiej i artystycznej.

Muzeum Witolda Gombrowicza 
we Wsoli zaprasza na spotkanie 
z prof. Ryszardem Koziołkiem 
w niedzielę, 28 stycznia, o godz. 
17. Zainteresowanych dowiezie do 
Wsoli z Radomia bezpłatny autobus, 
który odjedzie z przystanku u zbiegu 
ulic Chrobrego/Czysta (obok galerii 
handlowych, kierunek os. Michałów) 
o godz. 16.15. Powrót po wydarzeniu 
tym samym autobusem.

CT

Czytać,
dużo czytać
Na spotkanie z prof. Ryszardem 
Koziołkiem, wybitnym literaturoznaw-
cą zaprasza w niedzielę, 28 stycznia 
Muzeum Witolda Gombrowicza. 
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Rabat 10% na bilety KM!
Kup bilet okresowy przez aplikację KM i podróżuj taniej!

Przedłużamy promocję 
do 29 lutego 2024!
Złap rabat w apce KM 
i korzystaj z tańszego biletu!

Aplikację KM pobierzesz w sklepie

AppGallery
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  MILENA MAJEWSKA

Na modernizacje i rozbudowy 
dróg, instytucji kultury, szkół i pla-
cówek medycznych władze regionu 
przeznaczą ponad 3 mld zł. – Jest to 
niebagatelny budżet. Ponad miliard 
złotych, którym będziemy wspierać 
samorządy gminne i powiatowe, co 
nie jest bez znaczenia. Warto pod-
kreślić, że w poprzednim roku 782 
inwestycje zostały zrealizowane 
w ramach 20 instrumentów wspar-
cia. W tym roku dokładamy do tego 
dwa instrumenty, a więc będziemy 
mieli 22 – mówi Rafał Rajkowski, 
wicemarszałek woj. mazowieckiego.

Jeśli chodzi o subregion radom-
ski, tegoroczne inwestycje w Mazo-
wieckim Szpitalu Specjalistycznym 
pochłoną ponad 2 mln zł. Zapla-
nowano m.in. zakup dwóch ambu-
lansów specjalistycznych typu B i C 
(w ramach Budżetu Obywatelskiego 
Mazowsza), a także dalszą infor-
matyzację placówki i modernizację 
oświetlenia zewnętrznego lecznicy.

– Czeka nas jeszcze remont i mo-
dernizacja oddziału ginekologicz-
nego. Został otwarty w 2000 roku 
i obecnie jest w stanie lekkiego zu-
życia. A akurat mamy taką sytuację, 
że poprawiła nam się w szpitalu sta-
tystyka urodzeń – tłumaczy Bożenna 

Pacholczak, prezes Mazowieckiego 
Szpitala Specjalistycznego. – W 2022 
urodziło się 860 noworodków, w rok 
później były już 1352 urodzenia. Ta 
modernizacja będzie kosztować 25 
mln zł. Ma być dwuletnia; w tym 
roku potrzeba nam 15 mln, a w na-
stępnym – 10 mln zł.

Na budowę, modernizację, prze-
budowę i utrzymanie dróg woje-

wódzkich samorząd woj. mazo-
wieckiego przeznaczy w tym roku 
w sumie ponad 1,2 mld zł, z czego 
772 mln zł na inwestycje, a kolej-
nych 470 mln zł na remonty i bieżące 
utrzymanie.

– To, że planujemy realizację róż-
nych inwestycji czy remontów, to 
wynik ogromnej koncepcji, której 
centralnym punktem jest właśnie 

Radom. Budujemy drogę nr 747, 
wyjście na wschód w stronę Wisły, 
a potem dalej – w stronę Lublina, 
czyli otwieramy ogromną możli-
wość dojazdu w krótszym czasie 
w Bieszczady – mówi    Grzegorz 
Obłękowski, dyrektor Mazowiec-
kiego Zarządu Dróg Wojewódzkich 
w Warszawie. – Za chwilę będziemy 
ogłaszać przetarg na dokumentację 
nowego odcinka drogi 740, gdzie 
wybudujemy kolejne połączenie 
z drogą krajową numer 7, żeby móc 
swobodnie wyjechać w stronę po-
łudniową czy północną. Będziemy 
także rozpoczynać projektowanie 
różnego rodzaju ścieżek rowero-
wych, m.in. wzdłuż drogi 737 po to, 
żebyście państwo mogli swobodnie 
wyjechać i bezpiecznie odpocząć 
poza Radomiem.

Na programy wsparcia w tym roku 
sejmik zaplanował ponad 1 mld zł. 
Największa pula pieniędzy – 667 
mln zł zostanie przeznaczona na 
dotacje celowe dla gmin i powiatów 
w ramach programu „Mazowsze dla 
równomiernego rozwoju”. Nowy jest 
program „Mazowsze dla zdrowia 
psychicznego”, natomiast program 
„Mazowsze dla zdrowia kobiety” 
zostanie rozszerzony o profilaktykę 
zdrowia mężczyzn i będzie nosił na-
zwę „Mazowsze dla zdrowia”.

Niebagatelny budżet
Ponad 279 mln zł na inwestycje w subregionie radomskim, blisko 1 mld na wparcie samorządów lokalnych, stowarzyszeń 
i organizacji pozarządowych – tak kształtuje się budżet woj. mazowieckiego na ten rok. Mazowiecki Szpital Specjalistycz-
ny rozpocznie remont ginekologii.
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Wręczenie nagród ufundowanych 
przez stowarzyszenie Bezpieczne 
Miasto odbyło się w Urzędzie Miej-
skim. Jak co roku, zwycięzcę wybrali 
w drodze głosowania sami miesz-
kańcy. Tytuł Najpopularniejszego 
Dzielnicowego 2023 Roku otrzymał 
asp. Piotr Janik z III Komisariatu 
Policji w Radomiu, który na co dzień 
pełni służbę na Żakowicach. – Jest 
mi bardzo miło. Cieszę się, że ludzie 
nas znają i mogą do nas przychodzić 
z każdym problemem – mówił laure-
at. – To ciężka praca, ale daje dużo 
satysfakcji. Szczególnie gdy udaje się 
komuś pomóc. Najwięcej jest spraw 
rodzinnych.

Drugie miejsce zajęła sierż. szt. 
Klaudia Tatar, a trzecie – sierż. szt. 
Dorota Styś; obie z Komisariatu II 
Policji w Radomiu.

– Gratuluję wszystkim nagrodzo-
nym, zwłaszcza że to sami radomia-
nie docenili waszą pracę. Docenili 
to, że jesteście wśród ludzi, i że 
zawsze mogą liczyć na waszą pomoc. 
To też dobra okazja, by podzięko-
wać Komendzie Miejskiej Policji 
w Radomiu za dobrą współpracę. 
Bardzo się cieszę, że dziś Radom 
należy do najbezpieczniejszych miast 
w Polsce – mówił, wręczając nagrody 
prezydent Radosław Witkowski.

Konkurs odbył się po raz 
trzynasty. Wzięło w nim udział 69 
dzielnicowych. 

CT

Najlepsi
dzielnicowi
Poznaliśmy wyniki konkursu „Najpo-
pularniejszy Dzielnicowy 2023 Roku”. 
Zwyciężył asp. Piotr Janik.
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AU T O P R O M O C J A

  WIKTORIA STEFAŃSKA

Mariusz Kamiński trafił do Aresztu 
Śledczego w Radomiu blisko dwa ty-
godnie temu. Były poseł Prawa i Spra-
wiedliwości został skazany prawomoc-
nym wyrokiem na dwa lata więzienia 
za przekroczenie uprawnień w związ-
ku z tzw. aferą gruntową. We wtor-
kowe popołudnie prezydent Andrzej 
Duda podjął decyzję o ułaskawieniu 
jego i Macieja Wąsika. Na wieść o tym 
przed areszt na Koziej Górze przyszło 
kilkuset działaczy i sympatyków Pra-
wa i Sprawiedliwości.

– Jestem tu codziennie – powiedział 
nam jeden z mężczyzn. – Chodzi mi 
przede wszystkim o wartości, prawdę 
i sprawiedliwość. Cenię pana Kamiń-
skiego, pana Wąsika za ich walkę i de-
terminację w walce ze złem, korupcją. 
Wszyscy wiemy, jak to było kiedyś 
u nas w Polsce i to zostało zlikwido-
wane, dzięki tym ludziom i dlatego tu 
przychodzę.

Na miejscu obecni byli także po-
słowie i senatorowie PiS-u. Wszyscy 
mieli nadzieję na jak najszybsze wyj-
ście Kamińskiego z aresztu. – Solidar-
ność, jaka tu powstała, i ta więź zwy-
kłych ludzi, radomian i mieszkańców 
innych części Polski zostanie. Mam 
nadzieję, że spotykamy się tu po raz 

ostatni, kiedy w środku w więzieniu 
jest niesprawiedliwie uwięziony i uła-
skawiony przez prezydenta minister 
Mariusz Kamiński – stwierdził poseł 
Radosław Fogiel.

– Dziś tu jest obecnych wiele osób. 
To nie tylko mieszkańcy Radomia 
i regionu radomskiego, ale są też 
koleżanki i koledzy z województwa 
świętokrzyskiego, posłowie z Pod-

karpacia, województwa łódzkiego, ze 
Śląska. Jest nas tutaj naprawdę bardzo 
wiele. Czekamy wszyscy aż współcze-
sny więzień polityczny zostanie uwol-
niony – powiedział senator Wojciech 
Skurkiewicz.

– Od wielu dni czekamy na to, jak 
Mariusz Kamiński wyjdzie. Od pierw-
szego dnia jego zatrzymania, areszto-
wania spotykamy się tutaj. Byłem tu 

prawie codziennie i widzę osoby, któ-
re wytrwale przychodziły codziennie. 
Widziałem też osoby z bardzo daleka, 
np. z Poznania, Gniezna, Rzeszo-
wa. Wzmacnialiśmy panią Barba-
rę, podtrzymywaliśmy ją na duchu 
i krzyczeliśmy: „Ma-riusz, Ma-riusz”. 
I wierzymy, że nas słyszał i czuł się 
mocniejszy, silniejszy – zauważył se-
nator Stanisław Karczewski.

Po godz. 19 przed aresztem poja-
wiła się żona Mariusza Kamińskie-
go wraz z jego synem z pierwszego 
małżeństwa. Barbara Kamińska 
przywiozła ze sobą decyzję prezy-
denta o ułaskawieniu jej męża. – Pa-
nie prezydencie, jeszcze raz serdecz-
nie dziękujemy – mówiła. – To jest 
dobry dzień, bo nareszcie stała się 
sprawiedliwość.

Po godz. 20 Kamińska poinfor-
mowała, że pracownicy aresztu wła-
śnie otrzymali nakaz zwolnienia jej 
męża. Zgromadzony tłum domagał 
się natychmiastowego wypuszcze-
nia polityka. – Uwolnić Kamińskie-
go – krzyczeli zebrani.

Kilka minut po godz. 21 Mariusz 
Kamiński wyszedł przed bramę aresz-
tu. Powitały go okrzyki radości; były 
kwiaty i łzy wzruszenia. – Szanowni 
państwo, chcę wam z całego serca 
bardzo podziękować za to, że tu by-

liście, bo byliście moją siłą. Codzien-
nie z wami byłem, słuchałem was. To 
wspaniałe. Dziękuję wam z całego ser-
ca. Chcę także bardzo podziękować 
mojej kochanej żonie i synowi – mówił 
Kamiński. – Jestem gotów do dalszej 
walki. To może być długa i trudna 
droga, ale na pewno zwyciężymy. Pa-
nie Tusk, panie Hołownia, niedługo 
się zobaczymy.

Mariusz Kamiński i Maciej Wą-
sik – jako osoby skazane prawomoc-
nym wyrokiem sądu – 20 grudnia stra-
cili mandaty poselskie. Jak tłumaczy 
dr Adam Tokarski, konstytucjonalista 
i wykładowca Akademii Handlowej 
Nauk Stosowanych w Radomiu uła-
skawienie nie oznacza przywrócenia 
mandatu. – Ułaskawienie jako in-
stytucja prawa konstytucyjnego od-
nosi się do kary. Kara została aktem 
ułaskawienia darowana, pan Wąsik 
i Kamiński opuścili zakłady karne. 
Ułaskawienie nie niesie natomiast 
żadnych skutków w kwestii mandatów 
poselskich, bo do wygaśnięcia manda-
tów, w świetle kodeksu wyborczego, 
wymagane jest tylko skazanie. I taki 
fakt miał miejsce. Pan marszałek Szy-
mon Hołownia stwierdził wygaśnięcie 
mandatów i ułaskawienie nie może 
wywierać skutków wstecz, tylko skutki 
na przyszłość – wyjaśnia dr Tokarski.

To jest dobry dzień
Mariusz Kamiński wyszedł na wolność. Stało się to możliwe, po wtorkowej decyzji prezydenta RP o ułaskawieniu. Wieczorem przed Aresztem Śledczym 
w Radomiu witały go setki osób. – Chcę wam z całego serca podziękować, że tu byliście, bo byliście moją siłą. Codziennie z wami byłem, słuchałem was 
– mówił do zgromadzonych były szef Centralnego Biura Antykorupcyjnego.
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  WERONIKA SADOWSKA

Koncepcja budowy w Radomiu 
l ini i tramwajowej narodzi ła się 
w pierwszej połowie lat 60. Miała 
ona połączyć dwie przemysłowe 
dzielnice: Potkanów i Gołębiów 
i liczyć blisko 25 km. Kilkanaście 
lat później pomysł wrócił za sprawą 
prof. Michała Kelles-Krauza, wykła-
dowcy radomskiej uczelni, wielkiego 
orędownika uruchomienia w Ra-
domiu komunikacji tramwajowej. 
Główna linia miała połączyć osie-
dle Akademickie z Ustroniem. Od 
niej planowano odnogi w kierunku 
Gołębiowa (ul. Struga i Kozienic-
ką) i Potkanowa (ul. 1905 Roku, 
Dzierżyńskiego, Starokrakowską 
i Stalową). W latach 70. argumenty 
przemawiające za tym rozwiąza-
niem były bardzo silne – pojazdy 
szynowe rozwiązałyby problem do-
wozu pracowników z centrum mia-
sta do największych zakładów, które 
zatrudniały wówczas tysiące osób. 
Rozpoczęto nawet przygotowania 
do inwestycji. Do dzisiaj jezdnie 
ul. Chrobrego – między os. Aka-
demickim a Michałowem – prze-
dziela szeroki miejscami na 15 m 
pas zieleni, na którym miało zostać 
utworzone torowisko.

Projekt wrócił na chwilę po trans-
formacji ustrojowej. W 1996 roku fir-
ma Alga sprowadziła nawet z Mag-

deburga dwa tramwaje, które miały 
przemierzać ulice Radomia. Skoń-
czyło się na planach. Kolejny raz 
pomysł reaktywowano w 2013 roku, 
kiedy to zarząd woj. mazowieckiego 
włączył do Kontraktu Terytorialnego 
budowę linii tramwajowej; miałyby 
powstać za pieniądze z perspektywy 
unijnej na lata 2014-2020. Miasto 
uznało jednak, że to bardzo droga 
inwestycja – to m.in. koszty utworze-
nia torowisk, zakupu pojazdów i sys-
temu zarządzania ruchem.

Do tematu postanowił wrócić 
Rafał Foryś. Do dyskusji w ubiegły 
czwartek zaprosił radomianina dra 
Łukasza Zaborowskiego z Instytutu 
Sobieskiego – eksperta w dziedzinie 
transportu i rozwoju regionalnego, 
prezesa Radomskiego Towarzystwa 
Naukowego oraz Andrzeja Kar-
wowskiego – kierownika projektów 
w Urzędzie Miasta w Olsztynie, 
odpowiedzialnego za realizację pro-
jektu tramwajowego w tym mieście. 
Panowie mówili o zaletach płynących 

z miejskiego transportu szynowego, 
a przysłuchiwało się im ok. 30 osób.

– Z naszego miasta nieustannie 
próbuje się zrobić tzw. brzydkie 
kaczątko. Tramwaj to jeden z po-
mysłów, które pozwolą odczarować 
ten wizerunek – tłumaczył Rafał Fo-
ryś. – Bardzo ważne i potrzebne jest, 
by istniało szybkie i bezpośrednie 
połączenie północnej części miasta 
z południową.

Przewodniczący radomskiej Kon-
federacji zaprezentował zebranym 
swoją koncepcję linii tramwajowej, 
jednej nitki. Początek ulokowany 
byłby na ul. Witosa, w pobliżu cmen-
tarza komunalnego. Sieć miałaby 
biec m.in. przez Michałów, Gołę-
biów, Zamłynie, Śródmieście i Sad-
ków, a kończyć się na Południu. Stąd 
tramwaj wracałby na ul. Witosa.

Andrzej Karwowski w spotkaniu 
uczestniczył zdalnie. – Pomysł utwo-
rzenia szynowego transportu miej-
skiego w Olsztynie początkowo nie 
spotkał się z dużym gronem zwolen-
ników, jednak z czasem mieszkańcy 
coraz bardziej zaczęli się do tej idei 
przekonywać – wyjaśniał. – Najwięk-
szą zaletą tramwajów jest przede 
wszystkim możliwość omijania kor-
ków, co usprawnia poruszanie się 
po mieście w godzinach szczytu. 
Najważniejszym aspektem w pro-
jektowaniu przebiegu trasy pojazdu 
szynowego jest zatem wybranie tych 

newralgicznych punktów na mapie 
miasta, w których należałoby prze-
budować skrzyżowania.

Dr Łukasz Zaborowski zaprezen-
tował tramwaj jako narzędzie po-
lityki urbanistycznej na podstawie 
francuskich miast. – Tramwaj w tym 
kraju został zlikwidowany, a ponow-
ne jego wprowadzenie nastąpiło 
w latach 80. ubiegłego wieku i było 
pretekstem do przebudowy miast, 
by stały się one bardziej atrakcyj-
ne – mówił. I przekonywał: – Wy-
budowanie w Radomiu miejskiego 
transportu szynowego jest jak naj-
bardziej możliwe. Przyjmuje się, że 
dla tej wielkości miasta tramwaj jest 
najbardziej optymalnym środkiem 
komunikacyjnym. Taka inwestycja 
wpłynęłaby również pozytywnie na 
wizerunek naszego miasta.

Jak podkreślał w Porannej Roz-
mowie Radia Rekord i TV Dami 
wiceprezydent Mateusz Tyczyński, 
budowa linii tramwajowej jest w tym 
momencie niedostępna finansowo 
dla naszego miasta. – Owszem, ist-
nieje potrzeba szybkiego skomuni-
kowania osi północ–południe, ale 
nie za pomocą pojazdów szynowych, 
ponieważ na ich wprowadzenie nie 
ma w mieście pieniędzy – stwierdził.

Tyczyński zauważył ponadto, że 
ulice w Radomiu nie są przystoso-
wane do tego, by mogły się po nich 
poruszać tramwaje.

Tramwaj północ–południe
– Taki rodzaj pojazdu szynowego odczarowałby wizerunek naszego miasta jako brzydkiego kaczątka – usłyszeliśmy od Rafała Forysia. Chodzi o tramwaj. 
Budowa w naszym mieście linii tramwajowej i zalety takiej komunikacji przedstawione zostały podczas ubiegłotygodniowej debaty, zorganizowanej 
przez lidera radomskiej Konfederacji Korony Polskiej.
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W 2023 roku w Radomiu zareje-
strowano 2 tys. 321 urodzeń, z czego 
390 dzieci urodziło się poza grani-
cami kraju. Dla porównania: w 2022 
zarejestrowano 2 tys. 110 urodzeń. 
To jednak wciąż znacznie mniej niż 
pięć lat temu. W 2018 roku ra-
domski USC zarejestrował 3 tys. 
552 urodzenia. 49 proc. dzieci, 
które przyszły na świat w minio-
nym roku, to dziewczynki, zaś 51 
proc. to chłopcy.

W 2023 roku zarejestrowano 
3 tys. 137 zgonów, czyli o ponad 
400 mniej niż rok wcześniej.

Urząd Stanu Cywilnego w Ra-
domiu w minionym roku zareje-
strował łącznie 765 małżeństw, 
w t ym 404 w yznaniowe. 258 
ślubów zawarto w urzędzie, a 23 
w innych miejscach, np. w szpita-
lu lub w domu. 80 ślubów zawarto 
poza granicami Polski i wpisano 
do polskiego rejestru. Małżeństwa 
z cudzoziemcami zawarło 13 osób. 

Panie poślubiły obywateli Wielkiej 
Brytanii, Niemiec, Turcji i Czech, 
natomiast panowie oby watelk i 
Ukrainy, Bułgarii, Pakistanu i Zim-
babwe.

Ja k  w y n i k a  z  d a n yc h  US C , 

spada l iczba zawieranych mał-
żeństw. W 2022 roku zarejestro-
wano łączn ie 872 mał żeńst wa, 
w 2021 roku – 963, w 2020 – 765, 
w 2019 – 1110, a w 2018 – 1126.

W 2023 roku do USC wpłynęło 
344 wyroków o rozwodzie i sześć 
orzeczeń o separacji.

Jubileusze pożycia małżeńskiego 
w 2023 roku świętowało w Urzędzie 
Stanu Cywilnego 111 par.

Najpopularniejsze imiona nada-
wane w ubiegłym roku dzieciom 
to: Zuzanna, Zofia, Hanna, Laura, 
Oliwia i Liliana oraz Aleksander, 
Nikodem, Antoni, Jan, Franciszek 
i Ignacy.

Imiona rzadko nadawane to m.in. 
Melisa, Józefina. Margo, Noemi, 
Roma, Milana, Celina, Marina, Ka-
melia, Lida, Dalia, Zdzisława oraz 
Aslan, Platon, Leo, Bastian, Ben, 
Samuel, Milen, Aron, Edwin, Bru-
no, Emir i Stefan.

W 2023 roku wydano 122 decyzje 
o zmianie imienia i/lub nazwiska.

W Radomiu mieszka obecnie 21 
osób w wieku 100 i więcej lat.

CT

Więcej urodzeń, mniej zgonów
W 2023 roku, w porównaniu do poprzedniego wzrosła w Radomiu liczba urodzeń, a jednocześnie zmniejszyła 
się liczba zgonów. Mniej było zawartych małżeństw, ale też mniej rozwodów. Urząd Stanu Cywilnego podsu-
mował miniony rok.

R E K L A M A

Do naszej redak-
c j i  zg łos i l i  s ię  ra-
d o m i a n i e ,  k t ór z y 
py tal i o zasadność 
ustawienia słupków 
na ul. K i l ińskiego, 
na odcinku między 
ul. Focha a Witolda. 
Zdaniem dzwonią-
cych słupki utrudnia-
ją parkowanie, a czasem nawet je 
uniemożliwiają. Faktycznie jest to 
jednak zabezpieczenie dla okolicz-
nych mieszkańców.

– Uzasadnienie jest bardzo pro-
ste. Słupki zostały ustawione na 
końcach st ref y parkowania na 
wniosek mieszkańców. Tuż obok 
są bramy i auta często stoją tak, że 
uniemożliwiają lokatorom wyjazd. 

Mieszkańcy mają też 
wtedy problem z włą-
czeniem się do ruchu, 
bo trójkąt widoczno-
ści nie jest zachowa-
ny – tłumaczy Dawid 
Puton, rzecznik Miej-
skiego Zarządu Dróg 
i Komunikacji w Ra-
domiu.

Problem z wyjazdem z bram jest 
realny. Podczas naszej wizyty na 
miejscu kilkakrotnie dochodziło do 
jej zastawienia, na co natychmiast 
reagowali mieszkańcy i przedsię-
biorcy. Jak poinformował nas rzecz-
nik MZDiK słupki pozostaną na 
swoim miejscu.

MK

Słupki
są potrzebne

– Po co ktoś zamontował słupki na ul. Kilińskiego? – dopytywał jeden 
z dzwoniących do naszej redakcji czytelników. – Przecież teraz nie da się 
tam postawić samochodu.
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– Prace Krystyny Brzechwy po 
raz pierwszy Galeria na Piętrze 
miała zaszczyt gościć wiosną 2023 
roku. Ekspozycja malarstwa artystki 
uświetniła pierwszą rocznicę działal-
ności naszej galerii – mówi Renata 
Metzger, dyrektor Powiatowego 
Instytutu Kultury. – Była to niesa-
mowita wystawa, bo takie właśnie są 
obrazy Krystyny Brzechwy. Rysunki 
zachwycają nie mniej.

Norbert Jastalski, kurator 
najnowszej ekspozycji nie ukry-
wa radości, że przyjaźń artystki 
z PIK-iem na polu sztuki się rozwi-
ja. – Tym razem Brzechwa zaprasza 
nas w podróż śladem znaczonym 
najprostszym narzędziem graficz-
nym. Kreśli swój świat zamknięty 
albo aranżuje otwartą przestrzeń 
formami, które ją wypełniają. Ten 
fakt należy odnotować jako śmiałe 
wędrówki artystki po trójwymiaro-
wej, najbliższej memu serce, rzeź-
bie – mówi Norbert Jastalski.

Krystyna Brzechwa (urodzona 
w 1928) zajmuje się malarstwem 
olejnym, rysunkiem i ilustracją. 
W swoich pracach opowiada o sa-
motności i dręczących nas lękach, 
ale i o radości, miłości czy przyjaźni. 
Świat kreowany w pracach Brzechwy 
przepełniony jest poezją, pełen 
niedopowiedzeń, tajemniczości czy 
wręcz bajkowości.

Krystyna Brzechwa studiowała 
na Wydziale Malarstwa Akademii 
Sztuk Pięknych w Warszawie u prof. 
Eugeniusza Eibischa. W 1955 roku 
otrzymała dyplom i wstąpiła do 
Związku Polskich Artystów Plasty-
ków, w którego strukturach aktywnie 
działała. Jej prace znajdują się w licz-
nych muzeach i kolekcjach w kraju 
i za granicą.

– Naszej znajomości z artystką, 
wystaw, zapewne nie byłoby, gdyby 
nie lokalizacja PIK. Z Iłżą Krystyna 
Brzechwa związana jest bowiem emo-
cjonalnie. Ojciec malarki – wybitny 
poeta Jan Brzechwa spokrewniony 
był z innym poetą, Bolesławem 
Leśmianem, a obaj z Sunderlan-
dami, założycielami w Iłży fabryki 
fajansów – przypomina Renata 
Metzger. – W XX wieku zakład już 
nie działał, ale rodzina nadal miesz-
kała w miasteczku, a miejsce było 
chętnie odwiedzane przez przyjaciół 
i krewnych. Dom istnieje do dziś, 
a rozciągający się za nim ogród to 
słynny malinowy chruśniak z wiersza 
Leśmiana. Od 2022 roku w chruśnia-
ku, dzięki życzliwości jego właścicie-
li – Tadeusza Bilskiego i firmy LBB 
Papier, organizujemy rozmaite wyda-
rzenia artystyczne. Tak będzie i w tym 
sezonie. Oczywiście i Iłżę, i Malinowy 
odwiedzała też Krystyna Brzechwa.

Wystawę rysunków Krystyny 
Brzechwy w Galerii Na Piętrze (ul. 
Jakubowskiego 5) w Iłży można 
oglądać do 25 lutego.

CT

Brzechwa
na piętrze
Rysunki Krystyny Brzechwy można 
oglądać w Galerii Na Piętrze Powiato-
wego Domu Kultury w Iłży.

  IWONA KACZMARSKA

Wpis do rejestru zabytków nieru-
chomych woj. mazowieckiego pocho-
dzi z początku stycznia, a prof. Jakub 
Lewicki, mazowiecki konserwator 
zabytków postępowanie w tej sprawie 
wszczął z urzędu. „Budynek jest świa-

dectwem wielowiekowych przemian 
architektury począwszy od połowy 
XVIII aż do początku XX w. Wtedy 
uzyskał swoją dzisiejszą formę, cha-
rakterystyczną dla zabudowy niedu-
żych miast, sytuowanej wzdłuż ulicy. 
Pomimo skromnego opracowania 
elewacji szczegół snycerki artystycznej 

objawia się w detalach budując war-
tość artystyczną obiektu. Zjawiskiem 
tego są dobrze zachowane skrzynko-
we okna drewniane oraz metalowe 
okucia” – czytamy w uzasadnieniu 
decyzji o wpisie do rejestru. – „Szcze-
gólna wartość Domu wynika także 
z zachowania w bardzo dużym stopniu 
i dobrym stanie oryginalnej substancji 
architektonicznej wraz z pierwotnym 
układem pomieszczeń – amfilady, 
detalami wystroju i wyposażenia, jak 
chociażby piece kaflowe o niezwykle 
indywidualnym i bogatym opracowa-
niu ceramicznym i rzeźbiarskim”.

Jak podkreśla prof. Lewickji, dwu-
kondygnacyjna kamienica ma znaczną 
wartość historyczną jako część układu 
urbanistyczno-krajobrazowego w Iłży. 
Na szczególną uwagę zasługuje fakt 
osobistego i rodzinnego związku 
miejsca z postacią znakomitego poety 
Bolesława Leśmiana. „Obiekt jest ży-
wym dowodem niegdyś krajowej sławy 
przemysłu fajansu Iłży. Jego tkanka 
może stanowić wartościowy materiał 
do badań dotyczących obiegu i wtór-
nego użycia materiału kamiennego 
i ceramicznego ze wzgórza zamko-
wego. Ponadto obiekt jest źródłem 
wiedzy na temat historii i genealogii 
rodziny Sunderlandów i życia Bole-
sława Leśmiana z nią się przenikają-
cego” – twierdzi mazowiecki konser-
wator zabytków.

Dom Sunderlanda położony jest 
u stóp wzgórza zamkowego – przy 
ul. Podzamcze 38. Budynek wznie-
siony został w połowie XVIII wieku 
przez biskupa Andrzeja Załuskie-
go jako spichlerz na zboże. W 1816 
roku został przekazany Głównej 
Dyrekcji Górniczej Królestwa Pol-
skiego – instytucji powołanej z ini-
cjatywy Stanisława Staszica do roz-
woju górnictwa i hutnictwa.

Glina w Iłży była doskonała i już 
w średniowieczu miasteczko słynęło 
ze swoich wyrobów ceramicznych. Nic 
więc dziwnego, że Staszic uznał, iż 
sprawdziłaby się tu doskonale fabry-
ka fajansu. W 1823 roku jej założenia 
i prowadzenia podjął się pochodzący 
z Anglii Żyd, Lewi Selig Sunderland. 
A do celów fabrycznych przystosował 
dawny spichlerz za murami miasta.

„Sunderland sprowadził z zagra-
nicy rzemieślników, maszyny, narzę-
dzia i formy. W pierwszych dwóch 
latach otrzymał zezwolenie na spro-
wadzanie na rynek krajowy naczyń 

fajansowych z Anglii. Kiedy pro-
dukcję zwiększono, iłżeckie wyroby 
były wysyłane do Rosji. Sunderland 
produkował ceramikę użytkową i de-
koracyjną, polewaną na biało i kolo-
rowo, zdobioną za pomocą szablo-
nów i ręcznie” – czytamy na stronie 
internetowej Wojewódzkiego Urzędu 
Ochrony Zabytków w Warszawie.

W 1885 roku produkcja w Fabryce 
Naczyń Fajansowych została wstrzy-
mana w związku z bankructwem jed-
nego ze wspólników. Nieruchomość 
przebudowano – powstała część pro-
dukcyjna i część mieszkalna. Obecny 
wygląd budynek zyskał w 1879 roku, 
kiedy to został gruntownie wyremon-
towany przez Seweryna Sunderlanda.

Fabr yka Nacz yń Fajansow ych 
przy ul. Podzamcze istniała do 1903 
roku. Jej działalność zakończył po-
żar. Dwukondygnacyjną kamienicę 
odbudowano i przerobiono na miesz-
kanie dla rodziny właścicieli dawnej 
manufaktury.

„Zarówno kamienica, jak i pobliski 
ogród od zawsze były miejscem spo-
tkań. Pierwszym takim wydarzeniem 
było spotkanie dwóch kultur: an-
gielskiej i polskiej, a także judaizmu 
postępowego z tradycyjną kulturą 
Żydów aszkenazyjskich” – napisano 
na stronie WUOZ.

W latach 1902-1936 w domu Sun-
derlandów – u swojej ciotki częstym 
gościem był Bolesław Leśmian – wy-
bitny poeta, prozaik i krytyk literacki. 
Z Sunderlandów pochodziła matka 
Bolesława – Emma (Estera), urodzo-
na 11 marca 1852 w Warszawie. Jej 
rodzicami byli Rudolf Sunderland 
(1819-1880), potomek Leviego i Ma-
rianna z domu Wohl. To właśnie za 
tym domem znajdował się malinowy 
chruśniak, uwieczniony w jednym 
z wierszy Leśmiana.

Kamienica i ogród przetrwały II 
wojnę światową. Po jej zakończeniu 
ostatni spadkobierca sprzedał parcelę 
z budynkami osobom pochodzącym 
z Iłży. Teren dawnej fabryki zamienił 
się w wiejskie podwórko.

Od 1987 roku, z inicjatywy regiona-
listy Adama Bednarczyka, w Iłży od-
bywają się Dni Leśmianowskie. A ma-
linowy chruśniak znów tętni życiem... 
Od 2022 roku przestrzeń tę, za zgodą 
właścicieli, zaanektował Powiatowy 
Instytut Kultury. I w tej niezwykłej 
scenerii organizuje latem koncerty, 
spotkania autorskie i przedstawienia. 

Spotkanie dwóch kultur
„Obiekt jest żywym dowodem niegdyś krajowej sławy przemysłu fajansu Iłży. Na szczególną uwagę zasługuje fakt osobi-
stego i rodzinnego związku miejsca z postacią Bolesława Leśmiana” – tak o budynku w Iłży będącym przed laty siedzibą 
fabryki fajansu pisze mazowiecki konserwator zabytków. Dom Sunderlandów został właśnie wpisany do rejestru zabytków.
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zdjęcie: aleksandra podlaska

Ślepsk Malow Suwałki walczy o awans do fazy play-
-off , a Enea Czarni Radom o utrzymanie. Oba zespo-
ły zmierzą się ze sobą w 19. kolejce PlusLigi.

Początek meczu w poniedziałek, 29 stycznia o godz. 20.30 w 
hali przy Radomskiego Centrum Sportu przy ul. Struga 63. 

Do Radomia przyjedzie ŚlepskDo Radomia przyjedzie Ślepsk
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Zdjęcie: Szymon Wykrota

Prezesi klubów PlusLigi 
zadecydowali

W trakcie spotkania pre-
zesów klubów PlusLigi w 
Suwałkach podjęto ważne 
decyzje dotyczące czte-
rech najbliższych sezonów. 
Znany jest już system gra-
nia aż do końca rozgrywek 
2027/2028. W przyszłym 
sezonie z ligi spadnie aż 
trzy zespoły.

Prezesi klubów spotkali 
się w Suwałkach, by podjąć 
ważne dla PlusLigi decyzje 
mówiące o kształcie rozgry-
wek w najbliższych czte-
rech sezonach. Od następ-
nego sezonu, do rozgrywek 
2027/2028, PlusLiga roz-
grywana będzie w klasycz-

ny sposób – faza zasadnicza 
(przyszły sezon 30 meczów, 
od kolejnego 26 meczów) 
plus faza play-off , z walką 
o medale do trzech wygra-
nych meczów, ze zmianą 
gospodarza po każdym z 
nich. Ogłoszony przez FIVB 
kalendarz rozgrywek na 
kolejne cztery sezony spra-
wił, że szefowie klubów 
PlusLigi mogli dostosować 
rozgrywki do czasu, jaki 
międzynarodowa federacja 
przeznaczyła na granie w 
zawodowych ligach. Przyję-
ty system grania w praktyce 
oznacza, że niemal wszyst-
kie kolejki fazy zasadniczej 
będą rozgrywane tylko w 

weekendy, a nie w środku 
tygodnia.

Prezesi zdecydowa-
li także ostatecznie w 
ważnej kwestii dotyczą-
cej sezonu 2024/2025. 
Postanowili, że PlusLigę 
opuszczą bezpośrednio 
trzy ostatnie ekipy po 
zakończeniu fazy zasad-
niczej, nie będzie rozgry-
wanej fazy play-out.

– Taka była wola więk-
szości klubów – mówi Ar-
tur Popko, prezes Polskiej 
Ligi Siatkówki. – W przy-
szłym sezonie o wszyst-
kim zdecyduje sport i for-
ma w fazie zasadniczej. 
Nasze kluby będą mia-
ły równe szanse, a trzy 
ostatnie w tabeli, po 30. 
kolejce fazy zasadniczej, 
opuszczą ligę, gdyż od se-
zonu 2025/2026 będzie-

my grali w 14-zespołowym 
składzie – dodaje.

PlusLiga sezonu 2024/ 
2025 będzie się rozpoczy-
nać w połowie września, ko-
lejne sezony będą starować 
miesiąc później – w połowie 
października. Bez zmian na 
najbliższe cztery sezony po-
zostanie także system roz-
grywania TAURON Pucharu 
Polski – do ćwierćfi nałów 
awansować będzie sześć 
najlepszych ekip na pół-
metku fazy zasadniczej plus 
dwie drużyny z eliminacji z 
niższych lig.

PLUSLIGA.PL

Do hali RCS przyjedzie zespół z Suwałk
Siatkarze Enea Czarnych 

Radom w poniedziałkowy 
wieczór (29 stycznia) w 
hali Radomskiego Centrum 
Sportu podejmą Ślepsk Ma-
low Suwałki. Rywale wal-
czą o awans do fazy play-
-play-off , a radomianie o 
utrzymanie.

Do zakończenia fazy za-
sadniczej siatkarskiej Plus-
Ligi w sezonie 2023/24 
pozostało już tylko 12 me-
czów. Sytuacja w tabeli ra-
domskiej drużyny jest bar-
dzo trudna. Podopieczni 
Waldo Kantora w dalszym 
ciągu zamykają stawkę i 
mają na koncie zaledwie 
sześć punktów. Do przed-
ostatniego KGHM Cuprum 
Lubin tracą... sześć „oczek”. 
„Miedziowi” w ostatniej se-
rii gier zdobyli jeden punkt 
po porażce po tie-breaku z 
Bogdanką LUK Lublin. Czar-
ni z kolei w poprzednich 
seriach gier przegrywali na 
wyjazdach z Trefl em Gdańsk 

oraz z Projektem Warszawa. 
W obu przypadkach nie mie-
li właściwie nic do powie-
dzenia w starciach z fawory-
tami. Oba mecze zakończyły 
się porażkami 0:3. 

Kolejnym rywalem rado-
mian będzie Ślepsk Malow 
Suwałki, czyli zespół, który 

w dalszym ciągu walczy o 
awans do fazy play-off . Za-
danie jednak nie będzie pro-
ste, bo podopieczni Domi-
nika Kwapisiewicza zajmują 
11. lokatę z dorobkiem 18 
punktów i do ósmego miej-
sca gwarantującego awans 
do play-off  tracą siedem 

punktów. W czwartek wie-
czorem Ślepsk grał z GKS-em 
Katowice. Mecz zakończył 
się już po zamknięciu tego 
wydania gazety. W zespole 
z Suwałk występuje dwóch 
zawodników z przeszłością 
w ekipie Czarnych - wycho-
wanek Paweł Filipowicz oraz 

przyjmujący Bartosz Firszt. 
Początek meczu Enea 

Czarni Radom – Ślepsk Ma-
low Suwałki w poniedziałek, 
29 stycznia o godz. 20.30 w 
hali Radomskiego Centrum 
Sportu.

MICHAŁ NOWAK

Biernat żegna się z 
Czarnymi

Mateusz Biernat żegna 
się z Eneą Czarnymi Ra-
dom. Kontrakt został roz-
wiązany za porozumie-
niem stron.

Mateusz Biernat dołączył 
do radomskiej drużyny 
przed sezonem 2023/24. 
Doznał jednak poważnej 
kontuzji kręgosłupa i nie 
został zgłoszony do roz-
grywek. Nie rozegrał ani 
jednego meczu w barwach 
Enei Czarnych. Radomski 
klub rozwiązał kontrakt z 

rozgrywającym za porozu-
mieniem stron.

Zawodnik przeniósł się 
do Grupy Azoty ZAKSY Kę-
dzierzyn-Koźle, czyli do 
zespołu, który boryka się 
w tym sezonie z ogromny-
mi problemami kadrowy-
mi. - W związku z urazami 
Przemysława Stępnia i Ra-

dosława Gila oraz przedłu-
żoną absencją związaną z 
rehabilitacją naszych za-
wodników konieczne było 
uzupełnienie składu na se-
zon 2023/ 2024 – czytamy 
w komunikacie kędzierzy-
nian. 

32- letni Mateusz Bier-
nat seniorską karierę roz-
poczynał w AZS PWSZ Sta-
li Nysa (2012-2016), na 
swoim koncie ma występy 
w pierwszoligowej Gwar-
dii Wrocław (2020-2021), 

ale znaczną część swojej 
zawodowej kariery spędził 
za granicą. Grał w takich 
klubach jak VK Ostrava 
(2016-2018), Dukla Libe-
rec (2018-2020), Consar 
RCM Ravenna (2021-2022) 
czy VfB Friedrichshafen 
(2022-2023). 

Zdjęcie: Adam Kurasiewicz.
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Gózd dumny z Michała Ostrowskiego
Gmina Gózd będzie partne-

rem poniedziałkowego spo-
tkania Enea Czarnych Radom 
ze Ślepskiem Malow Suwał-
ki. - Bardzo się cieszymy, że 
kolejny rok uczestniczymy w 
Partnerstwie Regionalnym 
Czarni – mówi wójt Paweł 
Dziewit. 

W Partnerstwie Regional-
nym Czarni biorą udział jed-
nostki samorządowe, które są 
partnerami poszczególnych 
meczów. Oprócz gmin, w 
obecnych rozgrywkach są 
nimi też sponsorzy. Od po-
czątku, czyli od 2015 roku w 
programie uczestniczy gmina 
Gózd. - To wspaniała promocja 
zdrowego trybu życia i siat-
kówki. To sport, na który moż-
na przyjść z całą rodziną, są 
też atrakcje i specjalne strefy 
dla najmłodszych. To też pro-
mocja dla gminy – mówi Pa-
weł Dziewit, wójt gminy Gózd.

Jednym z siatkarzy radom-
skiej drużyny jest Michał 

Ostrowski. Środkowy pocho-
dzi właśnie z gminy Gózd. - 
Jesteśmy bardzo dumni z Mi-
chała, który jest wspaniałym 
ambasadorem naszej gminy. 
Może w przyszłości znajdzie 
się ktoś, kto go przeskoczy 
umiejętnościami i też trafi do 
zespołu Czarnych. Pewnie sam 
Michał nie miałby nic przeciw-
ko temu żeby zainspirować, 

zarazić pozytywną energią i 
sportem kogoś młodszego – 
mówi Dziewit, który zachęca 
do kibicowania radomskiej 
drużynie. Nawet mimo gor-
szych wyników. - Serdecznie 
zapraszam wszystkich sympa-
tyków siatkówki i Enei Czar-
nych Radom na poniedziałko-
wy mecz ze Ślepskiem Malow 
Suwałki. Musimy być z druży-

ną jako wierni kibice, nie tylko 
podczas sukcesów, ale też w 
trudniejszych chwilach – za-
znacza.

Przypomnijmy, że Partner-
stwo Regionalne Czarni swo-
ją działalność zainauguro-
wało w 2015 roku. Program 
zakłada wsparcie finansowe 
klubu przez samorządy z te-
renu byłego województwa 

radomskiego. W zamian za 
wsparcie klubu, miasta, gminy 
i powiaty obejmują patronat 
nad dwoma spotkaniami Plus-
Ligi z udziałem Enea Czarnych 
Radom: jednego w Radomiu i 
jednego na wyjeździe. W no-
wym sezonie partnerami spo-
tkań będą też prywatni spon-
sorzy.

MICHAŁ NOWAK

Z wizytą u sponsora – Ster Radom

„Z wizytą u sponsora”, to 
nowy projekt mający na celu 
przybliżenie, czym zajmują 
się firmy, które są członkami 
Stowarzyszenia Czarni Ra-
dom. Na początek firma Ster 
- Autoryzowany Dealer Vol-
kswagena – Radom.

- Chcemy zaprezentować 
naszym kibicom, jak od kuch-
ni wygląda praca wielu firm. 
Zachęcamy do obserwowania 
naszych mediów społeczno-
ściowych, gdzie będziemy za-
mieszczać galerie zdjęć oraz 
materiały video z naszych wi-
zyt u sponsorów – powiedział 
Adam Kurasiewicz, media ma-
nager Enea Czarnych Radom.

Firma Ster w branży motory-
zacyjnej na rynku radomskim 
funkcjonuje od ponad 30 lat. 

Jest autoryzowanym deale-
rem Volkswagena i Nissana, 
ale oprócz tego prowadzi au-
toryzowane serwisy Seata, 
Cupry czy Audi. - Ten ostatni 
uruchomiliśmy w ostatnim 
roku i jest to nasze najnowsze 
osiągnięcie. - Trzy lata temu 
zostaliśmy dealerem Nissana. 
Natomiast od ponad 30 lat je-
steśmy związani z grupą Vol-
kswagena. Oczywiście mamy 
w planach kolejne działania 
i rozwój naszej spółki, ale o 
tym będziemy mówić w przy-
szłości – mówi Robert Nowa-
kowski, wiceprezes Ster Sp. 
z o.o. - Oprócz tego sprzeda-
jemy oryginalne części i ak-
cesoria. Od kilku lat również 
uczestniczymy w programie 
importerskim sprzedaży sa-
mochodów używanych. Jako 
pierwsi w tym programie uru-

chomiliśmy salon sprzedaży 
takich aut, gdzie każdy klient 
może obejrzeć samochód w 
salonie – dodaje.

Kolejny rok z rzędu Ster 
otrzymał tytuł „Bardzo dobry 
salon” w Wielkim Teście Salo-
nów 2023 portalu motoryza-
cyjnego Auto Świat. - Staramy 
się cały czas świadczyć usłu-
gi na najwyższym poziomie. 
Bardzo ważna dla nas jest 
jakość obsługi i zadowolenie 
klienta, bo wiemy że to potem 
skutkuje w kolejnych latach i 
pozwala nam na podnoszenie 
jakości – zaznacza Robert No-
wakowski.

Ster - Autoryzowany De-
aler Volkswagena – Radom 
jest członkiem stowarzysze-
nia Czarni od kilku lat. - Od 
lat 90’ jestem fanem Czar-
nych Radom, jeszcze kiedy 
grali w starej hali na Sadko-
wie. Ta drużyna zawsze była 
bliska mojemu sercu. Kie-
dy pojawiła się możliwość 
współpracy z drużyną i sto-
warzyszeniem Czarni, to bez 
zastanowienia podjęliśmy 
decyzję o zostaniu sponso-
rem i członkiem stowarzy-
szenia – zaznacza wicepre-
zes Ster. - Uważamy, że to 
bardzo dobre rozwiązanie, 
żeby wspierać radomski 
sport, żeby mieć kontakty 
z innymi lokalnymi przed-

siębiorcami. Stowarzysze-
nie daje nam możliwość 
wymiany doświadczeń czy 
usług. Mimo że drużyna raz 
gra lepiej, raz gorzej, to my 

cały czas przy niej jesteśmy 
– mówi Robert Nowakowski. 

Firma Ster znajduje się 
przy ul. Warszawskiej 222  
w Radomiu. 

Zdjęcia: Adam Kurasiewicz

Zdjęcia: Adam Kurasiewicz.



IV 26 STYCZNIA 2024VADEMECUM KIBICA ENEA CZARNI RADOM



MATERIAŁ PROMOCYJNY 7PIĄTEK – CZWARTEK 26 STYCZNIA – 1 LUTEGO 2024



8 WOKÓŁ NAS PIĄTEK – CZWARTEK 26 STYCZNIA – 1 LUTEGO 2024

R E K L A M A

Spacerkiem po mieście
Instytut Muzyczny
i Radomskie Towarzystwo Muzyczne

Został utworzony w czerwcu 1945 roku, a jego pomysłodawcą był Marceli 
Karczemny (1901-1972) – zasłużony pedagog i muzykolog. Ponieważ w pracach 
instytutu uczestniczyli m.in. Irena Egiejman, Zofia Wężyk, Stanisław Trze-
śniewski, Stefan Wrocławski czy Wanda Przyłęcka, związani w międzywojniu 
z Instytutem Muzycznym im. Fryderyka Chopina, nowa instytucja uważała się 
za spadkobiercę tej przedwojennej. Jej siedzibą były pomieszczenia w kamie-
nicy Kierzkowskich przy ul. Żeromskiego 36.

Instytut Muzyczny miał za zadanie zorganizowanie w mieście szkoły 
muzycznej i prowadzenie kursów muzycznych, a także upowszechnianie 
kultury muzycznej wśród radomian. Jeszcze w 1945 roku utworzył Niższą 
Szkołę Muzyczną i Szkołę Umuzykalniającą. Był też współorganizato-
rem ognisk muzycznych w Radomiu, Szydłowcu, Skarżysku-Kamiennej 
i Ostrowcu Świętokrzyskim.

W 1952 roku szkoły muzyczne upaństwowiono, więc instytut prowadził już 
tylko ogniska. Rok później zainicjował powstanie Radomskiej Orkiestry Sym-
fonicznej. 2 kwietnia 1964 roku władze miejskie uznały, że dla propagowa-
nia muzyki będzie lepiej, jeśli w jeden organizm połączony zostanie Instytut 
Muzyczny, Radomska Orkiestra Symfoniczna i Klub Miłośników Muzyki. Tak 
powstało Radomskie Towarzystwo Muzyczne.

Do RTM należeli muzykujący radomianie różnych zawodów, m.in. nauczy-
ciele, lekarze czy urzędnicy. „W przeszłości do najważniejszych zadań Towarzy-
stwa Muzycznego należało prowadzenie Radomskiej Orkiestry Symfonicznej 
(1953-1979), ogniska muzycznego, ogniska baletowego, a także organizowanie 
wielu koncertów okolicznościowych. Przez lata działalności Towarzystwa Mu-
zycznego cele statutowe pozostały niezmienne. Tu powstawały nowe inicjatywy 
festiwalowe, tj. Międzynarodowy Festiwal Muzyki Organowej i Kameralnej 
Radom-Orońsko, Cecyliańskie Dni Muzyki Sakralnej, Międzynarodowy Fe-
stiwal Muzyki Dawnej im. Mikołaja z Radomia, kontynuowane przez inne 
fundacje i stowarzyszenia” – czytamy na stronie Towarzystwa Muzycznego 
w Radomiu.

Dzięki współpracy z Filharmonią Narodową w Warszawie towarzystwo zor-
ganizowało wiele ciekawych koncertów, m.in. Wielkiej Orkiestry Filharmonii 
Moskiewskiej, Chóru Chłopięco-Męskiego „Poznańskie Słowiki” pod dyrekcją 
Stefana Stuligrosza czy orkiestry Filharmonii Drezdeńskiej. Radomscy melo-
mani mogli też wysłuchać recitali Witolda Małcużyńskiego, Piotra Palecznego 
i Jakuba Jakowicza. W latach 70. i 80 RTM prowadziło szeroką działalność 
umuzykalniającą, współpracując z wieloma zakładami pracy w mieście i całym 
woj. radomskim.

NIKA

Na podstawie informacji zawartych w „Encyklopedii Radomia” 
Jerzego Sekulskiego, Radom 2012
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Na tropach kultury

Placówka w tym roku świętuje stu-
lecie – dr Piotr Głuszkiewicz miejską 
książnicę w Nowym Mieście zorgani-
zował w 1924 roku.

W czasie II wojny światowej znisz-
czeniu uległo wiele instytucji kultury, 
a szczególnie bibliotek. W przypad-
ku Nowego Miasta okupanci zabrali 
1550 książek, a z biblioteki gminnej 
w Górze – 83 tomy. Na szczęście 
mieszkańcy zdołali ukryć większą 
część zbiorów.

Po zakończeniu wojny bardzo szyb-
ko zaczęto myśleć o reaktywowaniu 
miejskiej biblioteki, Książki zaczę-
to zbierać już w lutym 1945 i wtedy 
też pojawili się pierwsi czytelnicy. 
Przede wszystkim odzyskano tomy 
ukryte przed Niemcami, ale miesz-
kańcy chętnie oddawali też publika-
cje z własnych zbiorów. Część zasobu 
udało się kupić za pieniądze z powia-
tu, województwa, a nawet z Minister-
stwa Oświaty. W 1946 roku z bibliote-
ki korzystało 127 czytelników. Do ich 
dyspozycji było ok. 1700 woluminów.

Oficjalne otwarcie książnicy na-
stąpiło 16 stycznia 1949 roku. Jej 
kierownictwo powierzono Stanisła-
wie Heybowicz. Niestety, placówce 
nie przydzielono własnego lokalu, 
więc adres była zmuszona zmieniać 
kilkukrotnie. Pierwsze pomieszcze-
nia dostała w magistracie Nowego 
Miasta przy pl. Wolności, nie od-
powiadały one jednak wymogom 
biblioteki – były ciasne i nie mogły 
pomieścić wszystkich woluminów. 
Potem została ulokowana przy ul. 
Warszawskiej 6 – w budynku po by-
łej księgarni Towarzystwa Wycho-
wawczo-Oświatowego „Przyszłość”. 
Pracownicy i czytelnicy mieli tu do 
dyspozycji dwie dość duże sale, któ-
re na pewien czas rozwiązały pro-
blem z przechowywaniem wszystkich 
książek. Biblioteka podlegało także 
kilka filii, które utworzono przy świe-
tlicach miejskich i szkołach. W 1947 
roku 133 czytelników przeczytało 
2 tys. 255 woluminów.

Poza wypożyczaniem książek pla-
cówka prowadziła prenumeratę gazet 
i czasopism, a także organizowała 

konkursy recytatorskie i czytelnicze 
oraz odczyty i spotkania z ludźmi 
kultury.

Również gmina Góra miała swo-
ją bibliotekę. Jej siedzibą był lokal 
przy ul. Warszawskiej 80 w... No-
wym Mieście. Pierwszym kierowni-
kiem została Bronisława Grudzień, 
a instytucję otwarto 16 stycznia 1950. 
Zbiórkę książek rozpoczęto już pięć 
lat wcześniej. Niestety, nie udało 
się odzyskać woluminów zabranych 
w 1943. Niemcy zniszczyli ponadto 
wszystkie szafy i wyposażenie, dla-
tego trzeba było kupić nowe półki 
i stoliki do czytelni.

Co roku w budżecie Nowego Mia-
sta nad Pilicą rezerwowano pewną 
pulę pieniędzy na uruchomienie 
i rozwój czytelnictwa. W 1947 roku 
była to kwota 50 tys. zł, a rok póź-
niej – 70 tys. zł. Niestety, były to sumy 
niewystarczające na pokrycie wszyst-
kich potrzeb instytucji. W lutym 1949 
biblioteka miała 120 woluminów i 15 
czytelników. Dwa miesiące później 
było ich już 38, a w maju – 60.

W związku z nowym podziałem 
administracyjnym kraju i likwidacją 
powiatów, w 1975 roku Nowe Miasto 
znalazło się w woj. radomskim – bez 
Tarczyna i filii w Grzędach. Książ-

nica w Nowym Mieście, z filiami 
w Bielinach, Woli Pobiedzińskiej 
i Żdżarach, z dawnego powiatu raw-
skiego przeszła pod opiekę Grójca.

W 1986 roku w gminie Nowe Mia-
sto powstała placówka w Domanie-
wicach, a rok później wydzielona 
została biblioteka dla dzieci.

Miejsko-Gminna Biblioteka Pu-
bliczna w Nowym Mieście nad 
Pilicą ma bogaty zbiór publikacji, 
dotyczących nie tylko tej gminy 
i powiatu grójeckiegi, ale także po-
wiatu przysuskiego, radomskiego, 
rawskiego i opoczyńskiego. Są to 
wydawnictwa zwarte i ciągłe oraz 
dokumenty życia społecznego (in-
formatory, broszury, foldery, mapy).

„Materiały stanowią ważne źró-
dło informacji o życiu społeczno-
-kulturalnym, historycznym oraz 
ekonomicznym Nowego Miasta 
nad Pilicą oraz okolicy” – czyta-

my na stronie internetowej Miej-
sko-Gminnej Biblioteki Publicz-
nej. – „Literatura ta to ogromny 
skarb, wzbogaca naszą wiedzę 
o tym, jak wyglądało kiedyś życie 
w mieście. Kto i gdzie jakie sta-
nowisko zajmował, jakie imprezy 
odbywały się, gdzie znajdowały się 
ważne miejsca kulturowo/społecz-
ne, z czego słynęło niegdyś miasto 
i okolica. Zbiór ten to świadectwo 
historyczne naszych przodków, któ-
re do nas przemawia jako słowo za-
warte w książkach”.

NIKA

Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna
Nowe Miasto nad Pilicą

Wypozyczamy w nich ksiazki, chodzimy na wystawy czy koncerty albo uczestniczymy w organizowanych przez nie 
wydarzeniach. Instytucje kultury w swoim miescie mógłby zapewne wymienic kazdy mieszkaniec, ale czy znamy 
je naprawde? W cyklu „Na tropach kultury” przyblizamy historie placówek kultury z regionu radomskiego, prezen-
tujemy ich zbiory i opisujemy najwazniejsze z organizowanych przez nie wydarzen.
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W 2018 roku w gminie Jedlnia-
-Letnisko mieszkało 12 tys. 768 osób, 
a w 2023 roku liczba ta wynosiła 
13 tys. 235 osób. W ubiegłym roku 
odnotowano więcej urodzeń niż zgo-
nów – wynika z danych przedstawio-
nych przez Urząd Stanu Cywilnego. 
Natomiast liczba małżeństw zawie-
ranych w ciągu ostatnich sześciu lat 
średnio każdego roku wynosi ok. 55.

W 2018 roku na świat przyszło 
174 dzieci. Liczba ta w następnych 
latach systematycznie się zmniejsza-
ła – o kilkanaście urodzeń. Natomiast 
w 2023 urodziło się 102 dzieci. Warto 
podkreślić, że w gminie rodzi się 
więcej chłopców niż dziewczynek. 
Płeć piękniejsza to jedna trzecia 
wszystkich urodzeń. USC wyjaśnia, że 
dzieci rodziły się głównie poza gminą 
Jedlnia-Letnisko i powyższe liczby 
odpowiadają dzieciom urodzonym 
w konkretnym roku i zameldowanym 
na terenie gminy. Nie zmienia to 
faktu, że liczba urodzeń jest wyższa 
od liczby zgonów. O ile sześć lat temu 
było ich 80, to w ubiegłym roku odno-
towano ich 69.

Na pierwszym miejscu najpopular-
niejszych imion żeńskich była Alicja. 
Na podium znalazła się również Oli-
wia i Iga. Jeśli chodzi o wybór imion 
dla chłopców, to rodzice wybierali 
Ignacego, Ksawerego, Aleksandra 
i Oliwiera.

CT

Rośnie liczba
mieszkańców
JEDLNIA-LETNISKO. W ubiegłym roku 
w gminie odnotowano więcej urodzeń 
niż zgonów. Na świat przyszło 102 dzieci.

Program 
stypendialny 
dla studen-
tów kierunku 
pielęgniarstwo 
działa od 2021 
roku. Jego 
głównym celem 
jest zachęcenie 
przyszłych pielęgniarek i pielęgniarzy 
do podjęcia zatrudnienia w pro-
wadzonych przez powiat radomski 
jednostkach organizacyjnych pomocy 
społecznej.

Do końca grudnia 2023 roku wypła-
cano stypendia siedmiorgu studentom, 
którzy wnioskowali o ich przyznanie 
w 2021. Osoby te otrzymywały pomoc 
finsanową od stycznia 2022. Łączna 
kwota wypłaconych im stypendiów 
wynosi 126 tys. zł.

W ubiegły piątek zostały podpisane 
trzy kolejne umowy z osobami, które 
będą pracować w placówkach w Krzy-
żanowicach i Jedlance. To Kamila 
Domagała, Ewelina Katana i Jacek 
Żaczek. Łączna kwota przyznanych 
stypendiów to 27 tys. zł. Pomoc 
została przyznana na okres dziewię-
ciu miesięcy (od stycznia do czerwca 
oraz od października do grudnia tego 
roku), w kwocie 1000 zł miesięcznie.

Od początku realizacji programu 
stypendialnego dla pielęgniarek Za-
rząd Powiatu Radomskiego przyznał 
stypendia 11 studentom szkoły wyższej 
na kierunku pielęgniarstwo, na łączną 
kwotę 171 tys. zł.

CT

Kolejne
stypendia
POWIAT RADOMSKI. Starostwo ufun-
dowało kolejne stypendia dla studen-
tów kierunków pielęgniarskich.

Osiedle ma 
powstać na te-
renie po byłym 
tartaku (działki 
poprodukcyjne) 
przy skrzyżo-
waniu ul. Weso-
łej i dr Marii 
Garszwo. Zaplanowano tu także park 
handlowy wraz z całą infrastrukturą 
towarzyszącą. Ma tam powstać 14 
budynków, z czego cztery z usługami 
na parterze.

„Podstawowym celem projektu 
jest harmonijne wkomponowanie 
projektowanego zespołu w istnie-
jącą strukturę zabudowy miasta. 
Funkcja mieszkaniowa ma zostać 
uzupełniona o funkcje usługowe, 
czyli handel, przedszkole i usługi tzw. 
nieuciążliwe. Pojawi się również Park 
Handlowy Pionki w którym znajdą 
się sklepy marek niedostępnych 
dzisiaj w Pionkach, a więc m.in. Jysk, 
Cropp, House, Sinsay, Dealz, Martes, 
Amigo, Deichmann, Hipper i Media 
Expert” – czytamy na stronie Urzędu 
Miasta w Pionkach.

Nowe bloki mają mieć pięć kondy-
gnacji, a cztery z nich częściowo wyso-
kość sześciu kondygnacji. To w sumie 
952 lokale mieszkalne. Dla niektóre 
z mieszkań na parterze przewidziano 
ogródki.

Pasaż, w którym znajdą się ciągi 
handlowo-usługowe zaprojektowa-
no wzdłuż ul. Wesołej. 14 bloków 
wielorodzinnych to także konieczność 
budowy parkingów dla mieszkańców 
nowego osiedla – pojawią się miejsca 
parkingowe z możliwością ładowania 
pojazdów elektrycznych.

Inwestycja ma się rozpocząć w tym 
roku.

CT

Powstanie
nowe osiedle
PIONKI. Miasto otrzymało dofi-
nansowanie na budowę pierwszego 
etapu osiedla mieszkaniowego. Mowa 
o kwocie 129 mln zł.

Pierwsze umowy zostały podpisa-
ne w ubiegłą środę. – Podpisaliśmy 
osiem umów, ale ich będzie więcej, 
ponieważ znowu – jako subregion 
radomski rozbiliśmy bank. W sumie 
na 150 umów na całym Mazowszu 
około jednej trzeciej przypada na 
subregion radomski, co bardzo mnie 
cieszy – mówi Rafał Rajkowski, wi-
cemarszałek woj. mazowieckiego.

Do ochotniczych straży pożar-
nych z powiatów: lipskiego i zwo-
leńskiego trafi ponad 11 mln zł, 
co pozwoli na zakup ośmiu wozów 
strażackich. Gmina Chotcza dla 
swojej OSP kupi nowy średni samo-
chód ratowniczo-gaśniczy z pełnym 
wyposażeniem. Ponadto w ramach 
projektu zostanie przeprowadzona 
akcja edukacyjna dla lokalnej spo-
łeczności. Działania te przyczynią 
się do poprawy bezpieczeństwa 
przeciwpowodziowego i przeciwpo-
żarowego na obszarze gminy. Koszt 

tej inwestycji to ponad 1 mln 600 
tys. zł. Dofinansowanie wyniosło 
ponad 1 mln 300 tys. zł.

– Takiego wyposażenia nie mieli-
śmy w żadnym samochodzie, a dzię-
ki temu dofinansowaniu będziemy 
je mieli. Usprawni nam to działania 
ratowniczo-gaśnicze – zaznaczył 
Tomasz Fijoł, prezes OSP Chotcza.

Samochód ratowniczo-gaśniczy 
z wyposażeniem trafi też do OSP 
w Ciepielowie. Jednostka zostanie 
doposażona w sprzęt do prowadze-
nia akcji ratowniczych i usuwania 
skutków katastrof. Planowane jest 
również przeprowadzenie kam-
panii informacyjno-edukacyjnej 
z zakresu świadomości ekologicznej 
w szkołach i przedszkolach. Koszt 
tego zadania to ponad 1 mln 600 
tys. zł. Dofinansowanie wyniosło 
ponad 1 mln 300 tys. zł.

Gmina Sienno również kupi nowy 
średni samochód ratowniczo-gaśni-

czy wyposażony w sprzęt do prowa-
dzenia akcji ratowniczych i usuwa-
nia skutków katastrof. Zostanie też 
przeprowadzona kampania informa-
cyjno-edukacyjna. Koszt całości to 
ponad 1 mln 600 tys. zł, a dofinan-
sowanie – ponad 1 mln 400 tys. zł.

– Takie wsparcie – w postaci sa-
mochodu do działań ratowniczo-ga-
śniczych jest bardzo potrzebne, bo 
czas dojazdu na miejsce zdarzenia 
ma ogromne znaczenie. A ten po-
jazd to wszystko przyspieszy – mówił 
Mariusz Strąk, burmistrz Sienna.

Dofinansowanie otrzymali tak-
że druhowie z OSP w Maruszowie 
(gmina lipsko), OSP w Pawłowi-
cach (gmina Solec nad Wisłą), OSP 
w Pawliczce (gmina Rzeczniów), 
OSP w Zielonce Nowej (gmina 
Zwoleń),OSP w Rawicy (gmina 
Tczów).

WIKTORIA STEFAŃSKA

Rozbiliśmy bank
REGION RADOMSKI. Do OSP z Mazowsza trafi rekordowe wsparcie z Unii Europejskiej – blisko 250 mln zł na 
zakup 187 średnich i ciężkich wozów strażackich.
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  WIKTORIA STEFAŃSKA

Umowa na przebudo-
wę drogi została w ubie-
g łą ś rodę podpisa na 
przez przedstawiciel i 
wybranego w przetargu 
wykonawcy, czyli firmy 
Strabag oraz reprezen-
tantów zarządu Mazow-
sza i  Mazowieck iego 
Zarządu Dróg Woje-
wódzkich. Inwestycja 
jest kontynuacją prze-
budowy drogi nr 747 od 
mostu w Solcu na Wiśle 
do drogi k rajowej nr 
9 przebiegającej przez 
I ł ż ę.  B ę d z ie  prowa-
dzona na terenie gmin 
Lipsko, Sienno, Rzecz-
niów i Iłża na podstawie 
projektu dostarczonego 
przez MZDW. Długość 
trasy wynosi 29,6 km.

– Ta droga jest ważna z wielu 
względów. Po pierwsze: to dobry 
ciąg komunikacyjny łączący woj. lu-
belskie z woj. mazowieckim i świę-
tokrzyskim. Ma to także znaczenie, 
jeśli chodzi o aktywizację gospo-
darczą. Zawsze tego typu inwesty-
cje powodują, że wokół takich dróg 
lokalizują się firmy, przedsiębior-
stwa, centra logistyczne. To jest też 
teren o dużej gospodarce i produkcji 
rolno-spożywczej czy sadowniczej, 
więc ten przepływ towarów też ma 
ogromne znaczenie – powiedział 
nam Adam Struzik, marszałek woj. 
mazowieckiego. – Ta droga ma rów-
nież istotne znaczenie z perspekty-
wy bezpieczeństwa ruchu drogowe-
go i bezpieczeństwa mieszkańców.

Jak podkreślił wicemarszałek Ra-
fał Rajkowski, to najdroższa i naj-
większa inwestycja drogowa reali-
zowana przez samorząd Mazowsza 
w subregionie radomskim. – Ta in-
westycja jest historyczna, ponieważ 
otwiera nowe perspektywy rozwoju 
gospodarczego dla ziemi lipskiej 
i zwoleńskiej. Jednocześnie znaczą-
co poprawi komunikację w regionie. 
Ziemia lipska stanowi południową 
bramę Mazowsza, zatem zwiększe-
nie możliwości dojazdu do stolicy 
subregionu radomskiego jest klu-
czowe – stwierdził.

Na potrzeby inwestycji zostało 
wykupionych 1865 działek o łącznej 
powierzchni 125,2 ha. Zakres robót 
obejmie budowę drogi w większo-
ści po nowym śladzie; jedynie ok. 

5 km zostanie poprowadzone obec-
nym śladem. W Pawliczce w gminie 
Rzeczniów i przy ul. Staromiej-
skiej w Iłży wybudowane zostaną 
ronda, co poprawi bezpieczeństwo 
i płynność ruchu. Łącznie zostanie 
przebudowanych 19 skrzyżowań 
z drogami gminnymi i powiatowymi. 
Dodatkowo powstanie 26 nowych 
przepustów i przejść dla zwierząt.

– Planujemy także 29 obiektów 
inżynierskich z czego trzy duże: 
wiadukt nad ul. Wójtowską i most 
nad Iłżanką oraz most nad Krępian-
ką w miejscowości Jawor Solecki 
w gminie Sienno – mówił Grzegorz 
Obłękowski, dyrektor Mazowieckie-
go Zarządu Dróg Wojewódzkich.

Planowany czas realizacji inwesty-
cji to trzy lata.

Historyczna 
inwestycja

REGION RADOMSKI. Rusza największa inwestycja drogowa w regionie – zostanie prze-
budowany 30-kilometrowy odcinek trasy Lipsko–Iłża. Samorząd woj. mazowieckiego 
przeznaczył na tę inwestycję 277 mln zł.
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Wszystko działo się na ul. 
Rzemieślniczej, w okolicy jednego 
ze sklepów z alkoholem. Według 
zgłaszającego, podjechał tam mer-
cedes. Prowadząca go kobieta nie 
była w stanie samodzielnie wysiąść 
z samochodu.

– Gdy skierowany na miejsce 
patrol ruchu drogowego chciał 
podejść do pojazdu, w którym się 
znajdowała, kobieta chcąc odjechać, 
ostro ruszyła. Policjantowi udało 
się uniknąć rozjechania. Podbiegł 
do pojazdu, otworzył drzwi i zabrał 
kobiecie kluczyki – mówi asp. Jo-
anna Golus z Komendy Powiatowej 
Policji w Białobrzegach.

Kierująca miała ponad 2,6 prom. 
alkoholu w organizmie. Podczas 
sprawdzania policyjnego systemu 
okazało się, że 53-latka ma zatrzy-
mane prawo jazdy za kierowanie 
pojazdem w stanie nietrzeźwości. 
Doszło do tego w czerwcu 2023 r.

Kobieta usłyszała dwa zarzuty: 
prowadzenia auta bez uprawnień 
i kierowania pojazdem w stanie 
nietrzeźwości.

ŁK

Niewiele
brakowało...
BIAŁOBRZEGI. Niewiele brakowało, 
a kierująca mercedesem potrąciłaby 
policjanta. Okazało się, że była pijana.
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R E K L A M A
Sudoku Celem gry jest uzupełnienie pozostałych pól planszy cyframi od 1 do 9 (po jednej cyfrze w każdym 

polu). Każda z wpisywanych cyfr może wystąpić tylko raz w każdym z wierszy, kolumn i obszarów.

Z pożółkłych szpalt
Pracownik fabryki broni

złodziejem
Mieszkańcowi wsi Marjanki, gm. Stro-

miec, pow. radomskiego, Stanisławowi 
Malczewskiemu, policja skonfiskowała 
rewolwer i 10 sztuk naboi, które jak się 
okazało kupił od pracownika fabryki 
broni Władysława Durano (ul. Złota 44).

Stwierdzono, że Durano rewolwer ten 
skradł w fabryce broni. Niesumiennego 
pracownika przekazano władzom sądo-
wym.

Ziemia Radomska nr 18, 
22 stycznia 1933

Dorobiła się na sutenerstwie
majątku

Do prokuratury radomskiej wpłynęło 
od policji dochodzenie, przeciwko nie-
jakiej Marjen Rutman, zam. w Radomiu 
przy ul. Czachowskiego 42 – oskarżonej 
o zawodowe uprawianie sutenerstwa. 
Stwierdzono, że Rutman zajmowała się 
tym „fachem” od kilku lat i dorobiła się 
majątku w postaci domu.

Ziemia Radomska nr 18, 
22 stycznia 1933

RADOM - WARSZAWA
Plany budowy na sezon 

1934 rok
Według najnowszych informacyj, ja-

kie zdołaliśmy uzyskać prace przy budo-
wie linji Radom–Warszawa potoczą się 
w przyszłym sezonie w przyśpieszonem 
tempie.

Ministerstwo Komunikacji postanowi-
ło przyśpieszyć termin ukończenia prac 
przy budowie linji, tak, by już jesienią 
bieżącego roku zostało oddane do użytku.

( … )  P r a c e  p r z y  b u d o w i e  l i n j i 
Radom–Warszawa rozpoczną się wczesną 
wiosną, najprawdopodobniej już w mar-
cu, o ile pozwolą na to warunki atmosfe-
ryczne, które mają, jak wiadomo, decydu-
jący wpływ na przebieg robót ziemnych.

Program budowlany przyszłego sezonu 
przewiduje dokończenie robót ziemnych, 
których w roku ubiegłym wykonano oko-
ło 50 proc., budowę wszystkich mostów 
na linji, między niemi około 200-metro-
wego mostu na Pilicy, budowę budyn-
ków kilku najpierwszych stacji, więc: 
Bartodzieje, Warka, Piaseczno, budowę 

linji telegraficznej i telefonicznej i. t. p.
Ziemia Radomska nr 19, 

24 stycznia 1934

O szafki dla listów w bramach 
domów

Otóż czy nie jest już czas w 83 tys. Ra-
domiu – kulturalnem i uprzemysłowio-
nem mieście, żeby w bramach były szafki 
dla korespondencji – jak to jest w kul-
turalnych większych miastach. Koszt dla 
właścicieli kamienic nie znaczny, a korzy-
ści będzie dużo, gdyż to oszczędzi łażenia 
po setkach pięter co dzień listonoszom 
i każdy na pewno otrzyma swą korespon-
dencję w porę.

Należałoby, aby miarodajne czynniki 
wejrzały w tę konieczność i zarządziły 
ustawienie szafek w bramach wszystkich 
domów 2 piętrowych i wyższych.

Tego wymaga dziś życie i wzgląd na 
biednych listonoszów, którzy serce tak 
rychło zużywają przez schody. Przy oka-
zji zwracamy też uwagę, że w Radomiu 
nawet na głównych ulicach brak szyldów 
przy bramach ze wskazaniem komisarjatu, 
Nr. domu i właściciela, jak to jest wszę-
dzie, obowiązujące i przepisowe.

To też by nadało wygląd uporządkowa-
ny i jednostajny, podniosłoby wygląd uli-
cy i byłoby ułatwieniem dla publiczności.

Na całej Żeromskiego ulicy widzimy 
tylko jeden taki przepisowy szyld niedaw-
no przybity przy Nr. 58 – niechby to słu-
żyło wzorem dla innych.

Ziemia Radomska nr 11, 
13 stycznia 1935

Kradzież w księgarni
p. Lipińskiego

Znana firma księgarska i biuro dzien-
ników p. Lipińskiego padły onegdaj 
ofiarą niewykrytych do tej pory złodziei, 
którzy w nocy wtargnęli do sklepu przy 
ulicy Żeromskiego 31 i skradli parę 
talij kart do bridge’a (signum tempo-
ris) – wieczne pióra i znaczki pocztowe 
na ogólną sumę 547 złotych.

Jest to drugi w stosunkowo krótkim 
czasie wypadek okradzenia sklepu z ma-
terjałami piśmiennemi – pierwszy bo-
wiem zdarzył się przed paru tygodniami 
w sklepie A. Tenenbauma.

Ziemia Radomska nr 21, 
25 stycznia 1935

Projekty specjalne
Filmowe Poranki: 44 Koty, cz. 
4 (2D/dubbing - b.o.) - 28.01, godz. 
10.30
Kino Konesera: Dream Sce-
nario (2D/PL - od 15 lat) – 29.01, 
godz. 18.00
Kultura Dostępna: Kajtek cza-
rodziej (2D/PL - od 7 lat) – 1.02, 
godz. 18.00

Premiery
Baby Boom czyli Kogel Mogel 5 
(2D/PL - od 10 lat)
Kos (2D/PL - od 15 lat) 
Dwie minuty do piekła (2D/napi-
sy - od 15 lat)

Pozostałe tytuły
Biedne istoty (2D/napisy - od 18 
lat)
Ekipa z dżungli (2D/dubbing - od 
4 lat)
Pies i Robot (2D/dubbing - b.o.)
Fuks (2D/PL - od 15 lat)
Pszczelarz (2D/napisy - od 15 lat)
Akademia Pana Kleksa (2D/dub-
bing - od 7 lat)
Wyfrunięci (2D/dubbing - b.o.)
Wandea. Zwycięstwo albo 
śmierć (2D/lektor - od 15 lat)

Baby boom, czyli „Kogel Mogel 5” 
to kolejna odsłona kultowej pol-
skiej komedii, w której jak zwykle 
rodziny Wolańskich i Zawadów 
przeżywają zabawne perypetie. 
Tym razem patchworkowa familia 
się powiększa, gdyż Agniesz-
ce i Marcinowi rodzi się synek. 
Kobieta musi odłożyć na bok 
naukową karierę i zająć się małym 
Kubą. Ale jej mąż nie radzi sobie 
z ojcowskimi obowiązkami i nagle 
znika… Tymczasem Piotruś, brat 
Agnieszki, również zaczyna marzyć 
o dziecku. Jego żona, Marlena, 
ma jednak inne priorytety – po 
przeprowadzce do zabytkowego 
dworku pragnie mieć znamieni-
tych przodków w swoim drzewie 
genealogicznym. Wobec ich braku, 
bierze sprawy we własne ręce… 

26 - 28 I (piątek - niedziela)
Seanse dopołudniowe tylko na zamówienia
13.30 – Filmy dla dzieci - EKIPA Z DŻUNGLI. MISJA RATUNKOWA, animowa-
ny, Francja, dubbing, od 6 lat (premiera)
15.15, 20.00 – KOS, Polska, od 15 lat (premiera)
17.30 – LA CHIMERA, Włochy, Francja, Szwajcaria, od 15 lat (premiera)

29 I (poniedziałek)
Seanse dopołudniowe tylko na zamówienia
13.30 – Filmy dla dzieci - EKIPA Z DŻUNGLI. MISJA RATUNKOWA, animowa-
ny, Francja, dubbing, od 6 lat (premiera)
15.15 – LA CHIMERA, Włochy, Francja, Szwajcaria, od 15 lat (premiera)
17.45 – KOS, Polska, od 15 lat (premiera)
20.00 - Dyskusyjny Klub Filmowy – OPĘTANIE, Francja, RFN, od 18 lat (po-
kaz z odnowionej kopii cyfrowej

30 - 31 I (wtorek - środa)
Seanse dopołudniowe tylko na zamówienia
13.30 – Filmy dla dzieci  - EKIPA Z DŻUNGLI. MISJA RATUNKOWA, animo-
wany, Francja, dubbing, od 6 lat (premiera)
15.15, 20.00 – KOS, Polska, od 15 lat (premiera)
17.30 – LA CHIMERA, Włochy, Francja, Szwajcaria, od 15 lat (premiera)

1 II (czwartek)
Seanse dopołudniowe tylko na zamówienia
13.45 – Filmy dla dzieci - EKIPA Z DŻUNGLI. MISJA RATUNKOWA, animowa-
ny, Francja, dubbing, od 6 lat (ostatni dzień)
15.30, 17.45 – KOS, Polska, od 15 lat (premiera)
20.00 – LA CHIMERA, Włochy, Francja, Szwajcaria, od 15 lat (premiera) 

Informacje pod nr tel. (48) 383 60 77, (48) 386 16 60, a także na stronie interne-
towej
www.mcswelektrownia.pl 

Kontakt
 tel. +48 383 60 77, +48 386 16 60 
kasa@mcswelektrownia.pl

Godziny otwarcia
poniedziałek – od pół godziny przed pierwszym seansem do rozpoczęcia ostat-
niego seansu 
wtorek – czwartek od godz. 10.00 do rozpoczęcia ostatniego seansu
sobota i niedziela – od godz. 12.00 do rozpoczęcia ostatniego seansu
w wakacje kasa czynna na pół godziny przed pierwszym seansem do rozpo-
częcia ostatniego seansu. 
CENY BILETÓWtani poniedziałek – 13 zł wtorek–czwartek – 17 złpiątek–nie-
dziela – 20 zł
bilet grupowy (powyżej 5 osób w dowolny dzień) – 15 zł
 fi lmy dla dzieci – 15 zł
bilet grupowy dla dzieci (powyżej 5 osób w dowolny dzień) – 13 zł 
pokazy przedpremierowe (bez względu na dzień i formę prezentacji) – 23 zł 
Sztuka na Ekranie – pokazy specjalne – 26 zł 
Nowe Horyzonty Edukacji Filmowej – 1 fi lm – 12 zł
bilet prezent – jest to jednoosobowe zaproszenie do kina na dowolny seans 
fi lmowy,oprócz pokazów: specjalnych, przedpremierowych i Sztuki na Ekra-
nie,czas wykorzystania – 3 miesiące od daty zakupu, cena 20 zł
bilet dla osoby niepełnosprawnej i jego opiekuna w ramach programu Wspo-
maganie Osób Niepełnosprawnych Na Mazowszu  – na podstawie legitymacji 
(tytuły oznaczone literką N) – 1 zł 
bilet w ramach programu Kulturalna Szkoła Na Mazowszu – dotyczy grup 
szkolnych (tytuły oznaczone literą KS) – 1 zł
bilet specjalny na projekcje fi lmowe – 5 zł; 8 zł; 15 zł 
Po okazaniu biletu z kina – promocja na zakup biletu na wystawę (nie dotyczy 
poniedziałku)

Dyskusyjny Klub Filmowy DKF – karnet na trzy dowolnie wybrane fi lmy waż-
ny do końca grudnia – 33 zł
DKF – 1 fi lm – 13 zł (poniedziałek)
DKF – 1 fi lm – 17 zł (wtorek – czwartek)
DKF – 1 fi lm – 20 zł (piątek – niedziela)
DKF – lato – 8 zł

KALENDARZ PROJEKCJI  
26 I – 1 II 2024
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Mecz w Szczecinie, gdzie swoje 
spotkania rozgry wa Chemik, był 
debiutem Jakuba Głuszaka w roli 
pierwszego szkoleniowca Radomki; 
wcześniej był drugim trenerem ze-
społu. W ostatnich dniach zastąpił 
zwolnionego Stefano Micoliego.

Z powodu urazu mięśniowego 
w niedzielnym pojedynku nie mogła 
zagrać podstawowa rozgrywająca, 
Marta Łyczakowska. Zastąpiła ją An-
gelika Gajer i – jak się potem okaza-
ło – spisała się znakomicie.

Radomianki rozpoczęły to spo-
tkanie świetnie (0:3, 2:6, 5:8). Przy 
zagrywce Gajer prowadzenie przy-
jezdnych wzrosło do sześciu „oczek” 
(8:14). I choć to Chemik miał lepsze 
statystyki w przyjęciu i ataku, to jed-
nak wynik był ciągle na korzyść Ra-

domki. I to się nie zmieniło do końca 
partii otwarcia, którą podopieczne 
Głuszaka wygrały do 21. Pierwsza 
połowa drugiej odsłony była bardzo 
zacięta, a wynik oscylował w grani-
cach remisu. Dopiero potem gospo-
dynie wypracowały sobie przewagę, 
którą utrzymały do końca, wygrywa-
jąc do 20. W trzecim secie gospody-
nie zdecydowanie szybciej zbudowa-
ły wysokie prowadzenie (5:1). Potem 
przewaga wzrosła nawet do siedmiu 
„oczek” (14:7). Chemik nie dał sobie 
wyrwać zwycięstwa (25:20) i wyszedł 
na prowadzenie w tym spotkaniu.

Radomka nie złożyła broni po 
dwóch przegranych partiach. Prze-
ciwnie – radomianki prezentowały 
się znakomicie, szczególnie w bloku. 
Tym elementem w czwartej partii 
zdobyły aż siedem punktów. Efekt 
był taki, że przyjezdne prowadziły już 

17:9. Wydawało się, że zwy-
cięstwo Radomki jest tylko 
kwestią czasu. Chemik, po 
kilku zmianach personal-
nych, zerwał się jednak do 
odrabiania strat i doprowa-
dził do emocjonującej koń-
cówki. Radomianki jednak 
wyszły z opresji i zwycięży-
ły do 23. doprowadzając do 
tie-breaku.

Radomianki grały jak 
natchnione, znowu świet-
nie spisy wały się w blo-
ku, zdobywając tym ele-
mentem kolejne punkty. 
Drużyny zmieniały strony 
boiska prz y prowadze-
niu Radomki (6:8). Kiedy 
z drugiej piłki kiwała Ga-
jer, było już 7:11. Rozgry-
wająca zdecydowanie wy-
korzystała swoją szansę, 
którą w tym meczu otrzy-
mała. Podopieczne Głu-
szaka wygrały piątą odsło-
nę do 11, a cały mecz 3:2!

– Zespół zagrał mądrą, rozsądną 
siatkówkę. Zawodniczki były cier-
pliwe w poczynaniach ofensywnych 
i popełniały mało błędów w ata-
ku – mówił po spotkaniu trener Ja-
kub Głuszak.

Radomka jest drugim po ŁKS-ie 
Commerceconie Łódź zespołem, 
który w tym sezonie pokonał lide-
ra tabeli Tauron Ligi, Grupę Azoty 
Chemika Police.

Dobra dyspozycja radomianek 
w tym spotkaniu została docenio-
na. Trzy zawodniczki: rozgrywająca 
Angelika Gajer, atakująca Monika 
Gałkowska i libero Maria Stenzel 
znalazły się w drużynie 16. kolejki 
Tauron Ligi.

W następnej serii gier radomianki 
zagrają u siebie. W sobotę, 27 stycz-
nia zmierza się w hali Radomskiego 
Centrum Sportu z #VolleyWrocław.

Świetny debiut
trenera 

Do sporej niespodzianki doszło w Szczecinie. Moya Radomka Radom pokonała lidera tabeli 
Tauron Ligi, Grupę Azoty Chemika Police po tie-breaku! Świetny debiut w roli szkoleniow-
ca radomskiej ekipy zaliczył Jakub Głuszak.
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Podopieczni Roberta Witki do 
meczu z Żakiem Koszalin podcho-
dzili po dwóch zwycięstwach z rzę-
du i chcieli tę serię podtrzymać. 
Początek spotkania jednak toczył 
się pod dyktando koszalinian, któ-
rzy pierwszą kwartę wygrali 32:21, 
a drugą 25:17 i do przerwy prowa-
dzili różnicą 19 „oczek”. – Wiedzie-
liśmy, jaki rywal ma styl grania, że 
bardziej szuka gry pod koszem, a te 
rzuty za trzy punkty nie są jego naj-
lepszą bronią. A w tym meczu już 
do przerwy rzucili 11 „trójek” na 
niesamowitej skuteczności. To na 
pewno trochę podcinało nam skrzy-
dła – mówi Robert Witka, szkole-
niowiec HydroTrucku.

Trzec ia  k wa r ta  to  popi s  ra-

domian, którzy wygrali aż 27:8, 
a świetną skuteczność notował Bar-
tosz Ciechociński, który zakończył 
ostatecznie to spotkanie z dorob-
kiem 29 punktów. Po 30 minutach 
gry był remis 65:65. – Bardzo waż-
ny był początek drugiej połowy. 
Odrobiliśmy część strat i już wtedy 
wiedzieliśmy, że możemy do tego 
meczu wrócić i powalczyć o zwycię-
stwo – zaznacza Witka.

W ostatniej części spotkania sy-
tuacja była bardzo dynamiczna. 
Najpierw radomianie wypracowali 
sześć „oczek” przewagi (73:67), ale 
potem dziewięć punktów z rzędu 
zdobyli gości (73:76). Emocji nie 
brakowało i ostatecznie to zespół 
z Radomia zwyciężył 93:90, notując 

11. wygraną w sezonie 2023/24 Bank 
Pekao 1. Ligi.

– Szacunek dla zespołu z Kosza-
lina, bo w pierwszej połowie nas za-
skoczył obroną i rzutami z dystan-
su. Niełatwo nam się grało. Byliśmy 
jednak konsekwentni i w drugiej 
połowie staraliśmy się robić swoje. 
Nasza gra wyglądała z minuty na 
minutę coraz lepiej i zwyciężyliśmy 
w tym spotkaniu – mówi Bartosz 
Ciechociński.

W 22. kolejce radomski zespół za-
gra na wyjeździe z Eneą Abramczyk 
Astorią Bydgoszcz. To spotkanie 
rozpocznie się w niedzielę, 28 stycz-
nia o godz. 18.

MICHAŁ NOWAK

Udana pogoń Hydrotrucku
Do przerwy HydroTruck przegrywał z Żakiem Koszalin 38:57. Potem radomianie jednak rozpoczęli skuteczną 
pogoń i wygrali 93:90.

R E K L A M A

H a s ł o  b i eg u  t o  „ Po l i c z  s i ę 
z cukrzycą i ucz się pierwszej po-
mocy”. – Środki uzyskane z tego 
biegu kierowane są na zakup pomp 
insulinowych dla kobiet w ciąży. 
W ubiegłym roku ten bieg ukończy-
ło ponad 430 osób i mamy nadzieję, 
że podobna liczba zamelduje się na 
starcie też w tym roku – mówi Tade-
usz Kraska, prezes stowarzyszenia 
„Biegiem Radom!”.

Tego dnia wyniki sportowe nie 
będą najważniejsze. – Biegamy na 

zasadach szczególnych. Pętla będzie 
liczyła jeden kilometr i każdy bę-
dzie mógł wejść na nią w dowolnym 
momencie i przebiec tyle, ile będzie 
chciał między godz. 14 a godz.18. 
Oczipowanie powoduje, że każdy 
jest klasyfikowany i będzie zaliczony 
jego dystans, a czas będzie znajdował 
się w rezultatach – zaznacza Kraska.

Na bieg można się zapisać przez 
stronę biegiemradom.pl.

MN

Pobiegną dla WOŚP
W niedzielę, 28 stycznia w centrum Radomia odbędzie się 18. Indywidu-
alny Bieg Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy.

Pierwsza połowa tego starcia była 
wyrównana. Obie drużyny zdobyły po 
jednym golu. Radomiaka na prowa-
dzenie w 34. minucie wyprowadził Ra-
fał Wolski. Wcześniej dobre sytuacje 
zmarnowali Leonardo Rocha, Luis 
Machado i Dawid Abramowicz. Tuż 
przed przerwą piąta drużyna serbskiej 
ekstraklasy doprowadziła do remisu, 
a  gola zdoby ł 
Filip Knežević. 
Pierwsza poło-
wa zakończyła 
s i ę  w y n i k iem 
1:1. W drugiej 
t rener Maciej 
Kędziorek wy-
m i e n i ł  c a ł y 
skład. „Zieloni” 
prezentowali się 
gorzej niż w po-
przedniej czę-
ści spotkania. 
W 74. minucie 
FK Novi Pazar wyprowadził na pro-
wadzenie Seydouba Soumah, a w 80. 
minucie wynik na 3:1 ustalił Marko 
Šćepović.

Radomiak w Turcji będzie prze-
bywał do 30 stycznia i w planach ma 
rozegranie jeszcze jednego sparingu. 
„Zieloni” w niedzielę, 28 stycznia 
zmierzą się z FK Napredak Kruševa, 
czyli zespołem, który obecnie zajmu-
je 13. lokatę w serbskiej ekstraklasie.

Po powrocie z Turcji radomianie 
zagrają jeszcze jeden mecz kontro-

lny. Na 2 lutego 
z a p l a n o w a n y 
jest pojedynek 
z pierwszoligo-
wym Motorem 
Lubl in .  Prz y-
pom nijmy,  że 
r y w a l i z a c j ę 
w rundzie wio-
s e n n e j  P K O 
E k s t r a k l a s y 
p o d o p i e c z n i 
M a c i e j a  K ę -
d z i o r k a  r o z -
p o c z n ą  1 0 

lutego wyjazdowym starciem z Cra-
covią.

MN

Porażka w Turcji
Piłkarze Radomiaka Radom rozegrali pierwszy sparing podczas zgrupo-
wania w Turcji. Przegrali 1:3 z reprezentantem serbskiej ekstraklasy, 
FK Novi Pazar.

Fo
t. A

lek
san

dra
 Po

dla
ska
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